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dwukrotnie w odstępie kilku-
nastu minut. Najpierw przed 
godziną 3.00 zadzwoniła 
pracownica punktu poboru, 
że kierowca zjeżdżający z 

autostrady osobowym samo-
chodem odmawia uiszczenia 
naliczonej opłaty. Nieo�cjal-
nie wiadomo, że chodziło o 
ok. 7 zł. Kierowca, 35-letni 

obywatel Niemiec, 
mówił pół na pół: 
po niemiecku i po 
polsku. Policjantom 
udało się jednak z 
nim „dogadać”:

- Ta pierwsza in-
terwencja przebiegła 
spokojnie, mężczy-
zna zgodził się za-
płacić i tak zrobił – 
relacjonuje sierżant 
sztabowy Ewelina 
Karpińska, rzecz-
nik krapkowickiej 
komendy policji. – 
Oświadczył jednak, 
że ma problem z 
autem, więc zjedzie 
na pas awaryjny za 

punktem poboru i tam będzie 
czekał na holowanie. 

Dokończenie na str. 2

Maciek nie pójdzie do więzienia
Sąd rodzinny w Strzelcach Opolskich zadecydował, że nie będzie wszczynał postępowania 
wobec Maćka Rauhuta, ósmoklasisty z Krapkowic, który miał rozpowszechniać na Facebooku 
informacje o planowanym Drugim Spacerze Krapkowickim. 

Taki wniosek – jak in-
formowaliśmy w poprzed-
nim  wydaniu „TK” z 24 
listopada – skierowała do 
sądu policja, która miała 
stwierdzić, że 14-latek jest 
zdemoralizowany. Działa-
nia krapkowickiej policji 
opisywały media lokalne 

i media ogólnokrajowe… 
Przypomnijmy, na dzień 
przed planowanym pro-
testem 18 listopada do 
domu chłopca zapukali 
funkcjonariusze, którzy 
mieli poinformować jego 
matkę, że za organizację 
zgromadzenia może mu 
grozić do 8 lat więzienia 
(w tym 4 - poprawczaka). 
Interwencję poselską w 
sprawie Maćka Rauhuta 
złożyła jako pierwsza Mar-
celina Zawisza z Lewicy, 
potem jeszcze posłanka 

Barbara Nowacka z KO, 
natomiast poseł Tomasz 
Kostuś z PO zapowiedział, 
że będzie żądał wyjaśnień 
od premiera i od ministra 
spraw wewnętrznych. Gło-
sy oburzenia i poparcia dla 
nastolatka napływały ze 
wszystkich stron… Otrzy-
mał on też pomoc prawną 
od różnych osób i ugrupo-
wań. 

Miniony tydzień przy-
niósł dalszy ciąg sprawy 
i wyciszenie afery. Strze-

lecki sąd po analizie ma-
teriału nadesłanego przez 
policję odmówił bowiem 
wszczęcia postępowania 
w sprawie, argumentując, 
że brak do tego podstaw 
prawnych. Póki co decy-
zja sądu nie jest jeszcze 
prawomocna i jest możli-
wość jej zaskarżenia (taką 
możliwość w ciągu 7 dni 
teoretycznie mają rodzice 
chłopca, prokuratura lub 
policja).  

Dokończenie na str. 4.

Gaśnicą w bramki  
i policjanta

Do nietypowego 
incydentu doszło 
na zjeździe z au-
tostrady A4: ziry-
towany kierowca 
nie chciał zapłacić 
i tak się zdenerwo-
wał, że powybijał 
szyby bramki po-
boru opłat. Kiedy 
na miejsce wezwa-
no patrol policji, 
zaatakował gaśnicą 
funkcjonariusza…

Zdarzenie miało miejsce 
na zjeździe Opole Południe 
(Dąbrówka Górna) w nocy 
z 21 na 22 listopada ok. go-
dziny 3.00. Policjanci byli 
wzywani tam na interwencję 

Na rowerze 
„wężykiem”  

i bez maseczki
W minionym tygodniu krapkowiccy poli-
cjanci trzykrotnie przyłapali „na gorącym 
uczynku” rowerzystów, którzy zdecydowali 
się na jazdę po alkoholu. 

Dokończenie na str. 2.

Koniec z jawnością danych na temat zaka-
żeń Covid-19 z powiatowych sanepidów, nie 
dowiemy się już, ilu chorych jest w poszcze-
gólnych gminach. Po aferze z tajemniczym 
„zagubieniem” 22 tys. zakażeń Główny In-
spektor Sanitarny zrobił porządek: teraz bę-
dzie tylko jedno – słuszne i niepodważalne 
- źródło danych, a mianowicie GIS. Jeśli coś 
by się znowu miało „zagubić” czy omyłkowo 
podliczyć… szeregowy obywatel się w tym 
nie będzie miał jak połapać.

Dokończenie na str. 6.

Tylko jedno 
słuszne liczenie
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Dokończenie ze str. 1.

Podziękowanie

Wszystkim, którzy w tak bolesnych dla nas chwilach 

dzielili z nami smutek i żal, 

okazali wiele serca i życzliwości 

oraz uczestniczyli we mszy świętej 

i ceremonii pogrzebowej 

śp. Józefa Gut 
Proboszczowi, Rodzinie, Przyjaciołom, Sąsiadom, 

Znajomym i Delegacjom 

za okazaną pomoc, współczucie wieńce i kwiaty 

serdeczne Bóg zapłać składa 

Żona Barbara

Serdeczne podziękowania 
Rodzinie, Przyjaciołom, Sąsiadom, 

Znajomym, Delegacjom, Orkiestrze, 

Firmie "Matuszek"

za modlitwę, kondolencje i udział 

w uroczystościach pogrzebowych

Śp. Krzysztofa Pogodzika
składają 

Rodzice i Siostra z Rodziną

„Nie umiera ten,  
kto trwa w pamięci żywych”.

Panu Ordynatorowi Oddziału Pediatrycznego 
Bartłomiejowi Bawerowi szczere wyrazy współczucia

 z powodu śmierci 
ojca 

składają Zarząd i Pracownicy 
Krapkowickiego Centrum Zdrowia Sp. z o.o.

Tuż po godzinie 3.00 pra-
cownica punktu poboru opłat 
wezwała jednak policję ponow-
nie: chodziło o tego samego 
mężczyznę, który jednak teraz 
zachowywał się agresywnie. Przy 
pomocy samochodowej gaśnicy 
demolował budkę poboru opłat, 
przy okazji „oberwała” też skoda, 
która podjechała przed budkę, 
aby zapłacić…

- Policjanci zastali powybi-
jane szyby w budce, uszkodzony 
przypadkowy samochód oraz 
mężczyznę, który, gdy zobaczył 
mundurowych, ruszył na nich z 
gaśnicą w rękach, używając wul-
garyzmów, obrażał ich w języku 
niemieckim oraz krzyczał, że ich 
pobije – mówi rzeczniczka ko-
mendy. – Policjanci kilkakrotnie 
wezwali go do zachowania zgod-
nego z prawem, 35–latek jednak 
nie reagował na polecenia, aby 

odrzucił gaśnicę. W tej sytuacji 
funkcjonariusze byli zmuszeni 
użyć środków przymusu bezpo-
średniego i obezwładnić agresora. 

Obywatel Niemiec został 
zatrzymany i przewieziony na ko-
mendę celem postawienia zarzu-
tów. Stąd ze względu na obawy 
o jego stan zdrowia został prze-
wieziony na oddział zamknięty 
do szpitala w Opolu. Policjanci 
prowadzą czynności w kierunku 
czynnej napaści na funkcjonariu-
szy na służbie oraz w kierunku 
zniszczenia mienia (budek pobo-
ru opłat oraz samochodu).

Zarówno Generalna Dyrek-
cja Dróg Publicznych i Autostrad, 
jak i Krajowa Administracja Skar-
bowa, której podlega pobór opłat 
na autostradzie, nie komentują 
zaistniałego zdarzenia. 

(bes), fot.(dl)

Gaśnicą w bramki  
i policjanta

Dokończenie ze str. 1.

Dwa takie zdarzenia miały 
miejsce 24 listopada. W przy-
padku jednego z nich prze-
jażdżka kosztowała cyklistę aż 
1000 zł, mężczyzna dodatkowo 
otrzymał bowiem mandat za 
brak maseczki – 500 zł. Za 
jazdę po pijaku mandat (drugi) 
też wyniósł go 500 zł. I to brak 
zasłoniętych ust i nosa zwrócił 
właśnie uwagę mundurowego 
patrolu. Kiedy cyklistę zatrzy-
mano do kontroli, zdradził go 
oddech, a badanie alkotesterem 
tylko potwierdziło podejrzenia. 
„Wydmuchał” prawie 1 promil. 
Wszystko to działo się w samo 
południe w Krapkowicach na 
ulicy Drzymały…

Dzień wcześniej – 23 listo-
pada - podobne zdarzenie miało 
miejsce w Zdzieszowicach. Pa-
trol policji zatrzymał do kon-
troli rowerzystę, który jechał 
„wężykiem”. Kontrola wykazała 
nie tylko blisko promil alkoho-
lu w organizmie, ale co więcej 
– że 40-latek jest poszukiwany 
przez Sąd Rejonowy w Kędzie-
rzynie-Koźlu.

 Jego decyzją miał stawić się 
w zakładzie karnym celem od-
bycia 49 dni kary pozbawienia 
wolności za przestępstwo nie-
stosowania się do wyroku sądu. 
Rowerzysta został zatrzymany, 
jednak miał możliwość wpłaty 

grzywny, dzięki czemu po jej 
opłaceniu został zwolniony. Nie 
ominął go jednak wysoki man-
dat za jazdę „po pijaku”…

Kolejnego nietrzeźwego 
cyklistę zatrzymano również w 
Zdzieszowicach na ulicy Nowej 
25 listopada o godzinie 20.40. 
Badanie na zawartość alkoholu 
w organizmie wykazało ponad 
1 promil. Tu również skończyło 
się na 500-złotowym mandacie.

Przypominamy, po noweli-
zacji przepisów jazda na rowe-
rze po alkoholu to wykroczenie. 
Rowerzyści, którzy znajdują się 
w stanie po spożyciu alkoholu 
(od 0,2 do 0,5 promila alkoho-

lu we krwi) karani są mandata-
mi w wysokości od 300 do 500 
złotych, natomiast ci, którzy 
jechali rowerem w stanie nie-
trzeźwości (powyżej 0,5 promi-
la alkoholu we krwi) - manda-
tem w wysokości 500 złotych. 
Zaostrzone kary są natomiast 
dla rowerzystów, którzy znajdu-
jąc się pod wpływem alkoholu, 
spowodują zagrożenie w ruchu 
drogowym. Policjant, który 
zatrzymał takiego rowerzystę 
po spożyciu alkoholu i stwier-
dził, że stwarzał on zagrożenie 
w ruchu, ma prawo skierować 
sprawę do sądu.

(bes)

Na rowerze „wężykiem”  
i bez maseczki

Było ok. godziny 17.30, 
gdy mieszkający samotnie loka-
tor mieszkania zatelefonował do 
swojego sąsiada, informując, że 

potrzebuje pomocy. Mężczyzna 
mówił, że prawdopodobnie ma 
zawał: skarżył się na silne bóle w 
klatce piersiowej, mówił, że nie 

jest w stanie się ruszyć. Sąsiad 
zaalarmował centrum powia-
damiania ratunkowego, a to za-
dysponowało na miejsce straża-

ków, policję i karetkę. Strażacy 
musieli wyważyć drzwi, karetka 
przewiozła chorego do szpitala. 

(bes)

Uratowali mu życie
Do otwarcia mieszkania doszło 23 listopada na ulicy Ks. Duszy w Krapkowicach. Pomoc przy-
szła na czas: mężczyznę przetransportowano do szpitala.

Do zdarzenia doszło we 
wtorek 24 listopada. Policję 
wezwała sąsiadka denata, którą 
niepokoiło to, że od kilku dni 
nie widziała mężczyzny: nie 

palił w piecu ani nie świeciło 
się światło w jego domu, nie 
było też żadnej reakcji na dzwo-
nienie i pukanie do drzwi… 
Na miejsce przybyli strażacy, 

którzy siłowo otworzyli drzwi. 
Wewnątrz domu znaleziono 
leżącego bez oznak życia 63-lat-
ka. Przybyły na miejsce lekarz 
stwierdził naturalny zgon, w 

związku z czym prokurator od-
stąpił od czynności.

(bes)

Nie widzieli go kilka dni
Otwarcie mieszkania przez strażaków w Januszkowicach zakończyło się stwierdzeniem zgonu 
jego 63-letniego lokatora. 
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kom. 504 202 935
www.remontywnetrz.cba.pl

Usługi remontowo 
– wykończeniowe

Piotr Hajduk
Kafelkowanie, malowanie, 

gładzie gipsowe, 
tynki dekoracyjne, 

sufity napinane

Wszystkim, którzy w tak bolesnych dla nas chwilach 

dzielili z nami smutek i żal, okazali wiele serca 

i życzliwości oraz uczestniczyli we Mszy Św. 

i ceremonii pogrzebowej 

śp. Henryka Chmura
Rodzinie, krewnym, sąsiadom i znajomym za okazane

 współczucie, za złożone wieńce i kwiaty  podziękowania

 składają 

Żona i Dzieci z Rodzinami

Godziny dla seniorów, 
zgodnie z założeniem rzą-
du, miały być udogodnie-
niem przede wszystkim 
dla tych, którzy znajdują 
się w gronie podwyż-
szonego ryzyka. Jak po-
wszechnie wiadomo, od 
10.00 do 12.00 na tere-
nie sklepów spożywczych, 
aptek, drogerii i punktów 
pocztowych przebywać 
mogą jedynie te osoby, 
które ukończyły 60 lat. 

Praktyka jednak poka-
zuje swoje. W tym czasie 
klientów jest naprawdę 
mało, a właściciele skle-
pów wykorzystują ten 
czas na przyjmowanie do-
staw. Dziwi jednak fakt, 
że z tego przywileju nie 
każdy senior chce korzy-
stać. Dowodem tego był 
telefon naszej czytelnicz-
ki, która przekraczając 
o 12.40 drzwi lokalnego 
supermarketu w Otmę-
cie, natrafiła na kilkuna-
stu emerytów.

- Jeszcze bym zrozu-
miała, gdybym natrafiła 
na nich w okolicach kas 
sklepowych, ale widok 
wkraczających gromko 
seniorów o godzinie, kie-
dy powolutku sklepy wy-
pełniają się wracającymi 
z pracy i młodzieżą, jest 
jakimś społecznym nie-
porozumieniem – dodaje 

czytelniczka. – Pięknie to 
wszystko wygląda w tele-
wizji. W wiadomościach 
pokazują seniorów, któ-
rzy idealnie dostosowują 
się do zaleceń premiera 
i rządu. Cóż, realia, jak 
widać, są inne. Alejki 
zatłoczone, zero dystan-
su, a maseczki na ustach 
to przysłowiowy „pic na 
wodę”. Po co te godziny 
dla seniorów?

Zdarzają się wypadki 
losowe, gdy osoba starsza 
nie może konkretnie w 
tych godzinach udać się 
do sklepu. Wyznaczo-
ne godziny są całkiem 
dobrym kompromisem, 
ponieważ w tym czasie 
spora część społeczeństwa 
jest albo w pracy, albo w 
szkole. Z drugiej strony 
trzeba przyznać rację, że 
w czasie epidemii wyjścia 
na zakupy powinny być 
ostateczną koniecznością, 
a nie formą rozrywki czy 
okazją do spotkań. 

- Widzę czasami, jak 
spotykają się sąsiadki i 
rozmawiają – opowiada 
czytelniczka – Rozu-
miem, że brakuje kontak-
tu z drugim człowiekiem, 
doskwiera samotność. No 
ale przecież tutaj chodzi 
o rzecz najwyższej rangi, 
tzn. ich i nasze zdrowie i 
bezpieczeństwo! Sklep to 

miejsce publiczne. Przy-
chodzą tu różni ludzie i 
wśród nich mogą być za-
każeni Covid-19. Nie tak 
dawno temu pisaliście, 
że ilość zgonów wzrasta, 
a przy cmentarzach wisi 
już tyle nekrologów. Na-
prawdę trzeba być czuj-
nym i uważać na siebie, 
choroba to nie żarty. 

W opinii publicznej 
wiele mówi się na temat 
zniesienia godzin dla se-
niorów, skoro w tym cza-
sie alejki sklepowe świecą 
pustkami.

- Zastanawiam się, 
czemu nie reagują pra-
cownicy sklepów? Gdzie 
jest ochrona? Czy już 
znudziła im się pande-
mia? – pyta czytelnicz-
ka. – Moim zdaniem nie 
powinno się przechodzić 
obojętnie obok tego 
problemu. Trudno jest 
zwrócić komuś uwagę, 
ale tutaj chodzi o nasze 
zdrowie.

Dodatkowo infor-
mujemy, że z kolejnego 
rozporządzenia Rady 
Ministrów przyjętego w 
czwartek 26 listopada wy-
nika, że w wigilię wszyscy 
będą mogli zrobić zakupy 
między 10.00 a 12.00. 
Tego też dnia sklepy będą 
czynne do 14.00.

(mim)

Po co godziny 
dla seniorów?

Do naszej redakcji zgłosiła się zbulwersowana mieszkanka Odrową-
ża, która chcąc zrobić zakupy w jednym z otmęckich supermarketów 
na krótko przed godz. 13.00, natrafiła na spore grono seniorów. - Czy 
to ja zapomniałam przestawić zegarek, czy ktoś tu zapomniał o pan-
demii? – pyta retorycznie.
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Nie czekając na jej 
uprawomocnienie, Maciej 
Rauhut już teraz odważył 
się ponownie zadziałać 
na Facebooku. Zamieścił 
informacje na ten temat i 
podziękowania dla różnych 
osób - w szczególności 
posłanek Lewicy i KO, ale 
również „całej masy ludzi 
kultury, mieszkańcom Pol-
ski i Polonii za wszystkie 
wiadomości”:

„Sąd podjął decyzję 
o niewszczynaniu wo-
bec mnie postępowania. 
Chciałbym wszystkim 
ogromnie podziękować za 
słowa wsparcia czy jakąkol-
wiek inną pomoc” – czyta-
my na Facebooku 14-latka. 
„Ja idę jeszcze walczyć! Jak 
tylko w pobliżu odbędzie 
się spacer, zgłaszam obec-
ność! Nie uciszycie nas!”

Przypomnijmy, zaczęło 
się właśnie od Facebooka, 
gdzie założone zostało 
wydarzenie Drugi Spacer 
Krapkowicki. Policja w 
wydanym o�cjalnie ko-
munikacie tłumaczyła, że 
podjęła czynności celem 
ustalenia organizatora, co 
miało związek z zagroże-
niem epidemiologicznym i 

zakazem gromadzenia się. 
Nie wykazano, kto założył 
wydarzenie, ale „policjanci 
ustalili, że jedną z osób, 
które czynnie propagują 
i nawołują do zgroma-
dzenia na portalu jest 
14-letni chłopiec” (cytat z 
komunikatu). W związku 
z tym policjanci udali się 
do jego mieszkania, aby 
przeprowadzić „rozmowę 
pro�laktyczno–informują-
cą” z jego matką, podczas 
której według jej słów mieli 
stwierdzić, że jeśli Maciek 
zjawi się 18 listopada o 
16.15 na rynku, zostanie 
uznany za organizatora… 
Już na konferencji prasowej 
dzień później chłopak za-
powiedział, że dalej będzie 
publikował na Facebooku 
„różne treści”, bo nie da 
się zastraszyć, a „epoka gdy 
ryby i dzieci głosu nie mają 
się skończyła”… 

Pod ostatnim postem 
14-latka szybko naro-
sła lawina komentarzy z 
gratulacjami, wyrazami 
szacunku i sympatii. Finał 
sprawy skomentowała też 
na swoim pro�lu posłanka 
Zawisza: „Jest już szczęśli-
wie postanowienie sądu o 

niewszczynaniu postępo-
wania! Dla Macieja i jego 
mamy szacunek za trwanie 
przy wartościach i ogromną 
siłę, którą okazali w związ-
ku z tą absurdalną sprawą”.

(bes)

Jak aktualnie sytuacja wyglą-
da w powiecie krapkowickim? 
Od ubiegłego wtorku (24 listo-
pada) według danych przeka-
zanych przez resort zdrowia w 
naszym powiecie odnotowano 
277 nowych przypadków zaka-
żenia koronawirusem oraz osiem 
zgonów osób z potwierdzonym 
zakażeniem. To głównie roz-
proszone ogniska rodzinne, ale 
koronawirusa potwierdzono 
także w Zakładzie Opiekuń-

czo-Leczniczym w Górażdżach, 
zarówno wśród pacjentów, jak i 
personelu.

Tak statystyki ministerialne 
wyglądały w ostatnich dniach:

- wtorek 24 listopada – 25 
nowych przypadków i 3 zgony,

- środa 25 listopada – 38 
nowych przypadków i 2 zgony,

- czwartek 26 listopada – 56 
nowych przypadków,

- piątek 27 listopada – 55 
nowych przypadków,

- sobota 28 listopada - 60 
nowych przypadków i 3 zgony,

- niedziela 29 listopada – 36 
nowych przypadków

- poniedziałek 30 listopada – 
7 nowych przypadków.

Skąd tak drastyczny spa-
dek nowych przypadków? To 

KORONAWIRUS: nie wiesz, z kim masz do czynienia…
Zmieniły się zasady informowania o nowych zakażeniach koronawirusem w kraju, które publikuje Ministerstwo Zdrowia. Dane są szczątkowe, 
bez podziału na przykład na gminy w danym powiecie. Więcej na ten temat piszemy na stronie 6. 

Maciek nie pójdzie do więzienia

kwestia restrykcji, ale też liczby 
testów. 

- Obserwujemy, że zadzia-
łały wprowadzone ograniczenia 
i odgórne obostrzenia – mówi 
dyrektor Powiatowej Stacji 
Sanitarno-Epidemiologicznej 
w Krapkowicach Kazimierz 
Łukawiecki. – Odnotowujemy 
również coraz więcej ozdro-
wieńców, którzy przechorowali 
i zakończyli kwarantannę. 

Mówi się również, nie 
tylko w naszym regionie, ale 
również w skali całego kraju, 
że wykonywanych jest mniej 
testów, niż jeszcze na począt-
ku listopada. Zmniejszyła się 
liczba skierowań na badania, 
bo ludzie przestali zgłaszać się 
do lekarzy z objawami zakaże-
nia. Dlaczego? Myślą, że sobie 
sami poradzą z zakażeniem i 
nie chcą mieć nałożonej kwa-

rantanny czy tra�ć do izolacji. 
Jaki jest tego efekt? O�cjalne 
dane i statystyki spadają, ale 
faktycznie zakażeń może być 
dwa razy więcej, bo osoby 
zakażone, objawowe i bez ob-
jawów zwyczajnie funkcjonują 
wśród społeczeństwa i zakażają 
innych. Przez to nie wiemy, 
z kim mamy do czynienia. 
Epidemiolodzy podkreślają 
jednak, że musimy wychwycić 
ogniska zakażeń, odizolować je 
i w ten sposób odciąć możli-
wość niekontrolowanego roz-
przestrzeniania się wirusa. Tu 

jednak potrzebna jest ludzka 
świadomość i odpowiedzial-
ność społeczna, patrzenie nie 
tylko na siebie, ale także na 
innych. 

(nika)
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Drodzy Czytelnicy - to 
od Waszych głosów zależy, 
kto zwycięży w plebiscycie 
na najpopularniejsze koło 
DFK w powiecie krapko-
wickim organizowanym 
przez „Tygodnik Krapko-
wicki” z okazji 30-lecia 
Mniejszości Niemieckiej 
na Śląsku Opolskim. Koła 
mniejszości niemieckiej 
prężnie działają na co 
dzień w większych i mniej-
szych miejscowościach w 
naszym regionie, w tym 
roku nie przeszkodziła im 
w tym nawet pandemia. 
W ciągu roku organizują 
wiele wydarzeń, spotkań 
oraz imprez dla lokalnego 
społeczeństwa. Angażują 
się zarówno w życie edu-

kacyjne, kulturalne, jak i 
sportowe naszego regio-
nu. Podtrzymują tradycję 
i zwyczaje, które od lat 
związane są z regionem 
Śląska Opolskiego. 

Plebiscyt jest dobrą 
okazją do docenienia 
pracy kół i osób, które 
aktywnie działają w na-
szym powiecie. Które 
koło z Twojej gminy lub 
miejscowości zasługuje 
na wyróżnienie jako wzór 
dla innych? Weź udział w 
akcji „Tygodnika Krap-
kowickiego” i oddaj głos 
na swoich faworytów. 
Patronat honorowy nad 
niniejszym plebiscytem 
sprawuje Rafał Bartek, 
przewodniczący Towarzy-

stwa Społeczno- Kultural-
nego Niemców na Śląsku 
Opolskim. Poniżej za-
mieszczamy listę kół DFK 
– kandydatów do tytułu 
„Najpopularniejsze Koło 
DFK na terenie powiatu 
krapkowickiego”:

Jak głosować?
Wyślij sms na numer:

71051 - 1 punkt (1,23 zł z 
vat)

72051 - 2 punkty (2,46 zł z 
vat)

74567 - 4 punkty (4,92 zł z 
vat)

SMS o treści tk.k (po kropce 
nr koła)

lub prześlij kupon z gazety 
(3 punkty) pod adres:

Tygodnik Krapkowicki

ul. Sienkiewicza 9

47-300 Krapkowice

z dopiskiem: „Najpopular-
niejsze koło DFK w powie-
cie krapkowickim”

Głosowanie trwa 
do 31.01.2021 r. 
do godz. 23.59. 
(decyduje data 

stempla pocztowego).

Gmina Gogolin:
1.DFK Chorula/Chorul-

la (SMS o treści TK.K.1)

2.DFK Gogolin/Gogo-
lin (SMS o treści TK.K.2)

3.DFK Górażdże/Gora-
dze(SMS o treści TK.K.3)

4.DFK KamieńŚląski/
Groß Stein (SMS o treści 
TK.K.4)

5.DFK Kamionek/Klein 
Stein(SMS o treści TK.K.5)

6.DFK Karłubiec/Karlu-
bitz(SMS o treści TK.K.6)

7.DFK Malnia/Mallnie 
(SMS o treści TK.K.7)

8.DFK Obrowiec/Ober-
witz (SMS o treści TK.K.8)

9.DFK Odrowąż/
Oderwanz (SMS o treści 
TK.K.9)

Gmina Krapkowice
10.DFK Dąbrówka 

Górna/Dombrowka(SMS o 
treści TK.K.10)

11.DFK Gwoździce/
Gwosdczütz(SMS o treści 
TK.K.11)

12.DFK Kórnica/Kör-
nitz(SMS o treści TK.K.12)

13.DFK Krapkowice/
Krappitz(SMS o treści 
TK.K.13)

14.DFK Otmęt/
Ottmuth(SMS o treści 
TK.K.14)

15.DFK Pietna/Piet-
na(SMS o treści TK.K.15)

16.DFK Rogów Opol-
ski/Rogau(SMS o treści 
TK.K.16)

17.DFK Steblów/ 
Stöblau(SMS o treści 
TK.K.17)

18.DFK Ściborowice/
Stiebendorf(SMS o treści 
TK.K.18)

19.DFK Żużela/Zuzel-
la(SMS o treści TK.K.19)

20.DFK Żywocice/
Zywodschütz (SMS o treści 
TK.K.20)

Gmina Strzeleczki
21.DFK Dobra/Dobrau 

(SMS o treści TK.K.21)

22.DFK Dziedzice/
Sedschütz(SMS o treści 
TK.K.22)

23.DFK Komorniki-
-Łowkowice/Komornik-
-Lobkowitz(SMS o treści 
TK.K.23)

24.DFK Kujawy/Kujau 
(SMS o treści TK.K.24)

25.DFK Pisarzowice/
Schreibersdorf(SMS o treści 
TK.K.25)

26.DFK Racławiczki/
PolnischRasselwitz(SMS o 
treści TK.K.26)

27.DFK Smolarnia/
Pechhütte(SMS o treści 
TK.K.27)

28.DFK Strzeleczki/
Klein Strehlitz (SMS o treści 
TK.K.28)

29.DFK Ścigów/Schie-
gau (SMS o treści TK.K.29)

30.DFK Zielina/Zellin 
(SMS o treści TK.K.30)

Gmina Walce
31.DFK Brożec/

Broschütz(SMS o treści 
TK.K.31)

32.DFK Dobieszowice/
Dobersdorf(SMS o treści 
TK.K.32)

33.DFK Grocholub/
Grocholub (SMS o treści 
TK.K.33)

34.DFK Kromołów/
Kramelau(SMS o treści 
TK.K.34)

35.DFK Rozkochów/
Rosnochau (SMS o treści 
TK.K.35)

36.DFK Stradunia/
Straduna (SMS o treści 
TK.K.36)

37.DFK Walce/Wal-
zen(SMS o treści TK.K.37)

Gmina Zdzieszowice
38.DFK Zdzieszowice/

Deschowitz(SMS o treści 
TK.K.38)

39.DFK Januszkowice/
Januschkowitz (SMS o treści 
TK.K.39)

40.DFK Jasiona/Jescho-
na (SMS o treści TK.K.40)

41.DFK Krępna/Krem-
pa(SMS o treści TK.K.41)

42.DFK Oleszka/
leschka(SMS o treści 
TK.K.42)

43.DFK Rozwadza/
Roswadze(SMS o treści 
TK.K.43)

44.DFK Zdzieszowice/
Deschowitz(SMS o treści 
TK.K.44)

45.DFK  Żyrowa/Zyro-
wa (SMS o treści TK.K.45)
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powiatach (bez gmin) i całościo-
wych liczbach ogólnokrajowych 
od początku pandemii. 

O zmianach poinformował 
bez entuzjazmu m.in. starosta 
opolski Henryk Lakwa:

„Szanowni Państwo, od dziś 
(24.11) koniec z codziennymi 
raportami o sytuacji epide-
micznej z podziałem na gminy! 
(…) W taki właśnie sposób o 
sytuacji epidemicznej (na bazie 
informacji z PSSE Opole) in-
formowałem tu od wielu mie-
sięcy, codziennie. Od dziś dane 
z wszystkich powiatów mają być 
dostępne w jednym miejscu, na 
rządowym portalu. Taki ujed-
nolicony model informowania 
wprowadził na ten moment GIS 
i to będzie na tę chwilę jedyne 
źródło informacji o sytuacji co 
do liczby zakażonych, ozdro-
wieńców i zgonów. Wiem, że 
wielu z Was czekało na te infor-
macje codziennie. Niestety nie 
mam wpływu na tę zmianę”.

Codzienny koronaraport od 
marca prowadził na Facebooku 
również powiat krapkowicki. 25 
listopada pojawił się tam ostatni 
post z wykresem sporządzonym 
według liczb dnia poprzedniego 
i z zapowiedzią, że to koniec 
raportów:

„Główny Inspektorat Sani-
tarny i Ministerstwo Zdrowia 
podjęły decyzję o wstrzymaniu 
przekazywania informacji o 
zakażeniach przez Powiatowe 
Stacje Sanitarno-Epidemiolo-
giczne. W ten sposób straciliśmy 
dostęp do danych. (…) Z rapor-
towaniem i wykresem wrócimy, 
jeżeli będziemy mieli dostęp do 
danych dotyczących naszego 
powiatu. Poniżej ostatni wykres 
z danymi do wczoraj”.

Oznacza to, że również my 
jako prasa lokalna będziemy 
teraz mogli podawać tylko dane 
ogólne opracowane przez GIS. 

Mieszkańcy różnych części 
województwa i kraju dość licznie 

wyrażają swoją dezaprobatę i za-
niepokojenie takimi zmianami, 
gdyż wielu z nich – jak pisze 
– zaczynało dzień właśnie od 
takich raportów i miało większe 
zaufanie do danych lokalnych. 

„Szkoda, jakoś lepiej się żyło, 
jak było wiadomo skąd zachoro-
wania” – komentuje na pro�lu 
„TK” jedna z naszych czytel-
niczek. „No- i mogą podawać, 
jak im będzie pasować” – pisze 
inna. Niektórzy facebookowicze 
dopytują, o co chodzi, skąd taka 
zmiana, inni im odpowiada-
ją:  „zbyt sprytny 19-latek, który 
analizując raporty z sanepidu 
ustalił, że danymi się manipuluje 
i zaniża się liczby chorych, głów-
nie w mazowieckim i śląskim”, 
„skandal, ludzie mają prawo do 
informacji..”, „teraz matematyka 
zawsze będzie się zgadzała i nie 
będzie jakiś marny student udo-
wadniał, że w GIS nie potra�ą 
liczyć i prawidłowo nanosić 
dane...”.

W o�cjalnym komunikacie 
GIS tłumaczy, że decyzja związa-

na jest z ujednoliceniem danych. 
Tak się jednak składa, że decyzja 
faktycznie zbiegła się z aferą 
dziwnego „zagubienia” 22 tys. 
przypadków zakażeń, których 
GIS nie ujął w o�cjalnej staty-
styce na czas (zostały dopisane 
do ogólnej liczby zakażeń dopie-
ro 24 listopada po nagłośnieniu 
sprawy). Uwagę na błąd zwrócił 
publicznie wspomniany student 
- 19–letni Michał Rogalski z To-
runia, który od kwietnia br. sa-
modzielnie tworzył bazę danych 
i szczegółowe analizy dotyczące 
pandemii. Udostępniał je za po-
średnictwem swojego konta na 
Twitterze. Były na tyle rzetelne 
i profesjonalnie wykonane, że 
korzystał z nich przy opracowy-
waniu prognoz – jak podaje por-
tal onet.pl - m.in. Uniwersytet 
Warszawski, a z jego raportów 
korzystał… rząd. To Rogalski 
zauważył, że do o�cjalnych 
statystyk nie doliczono w odpo-
wiednim czasie wielu przypad-
ków zachorowań. Jak skomen-
tował potem dla portalu onet, 

„żeby nie było kompromitacji, 
odcięto obywateli od danych, 
uniemożliwiając ich wery�ka-
cję”… To nie wszystko. Rogalski 
wyliczył również, że już 11 listo-
pada według danych zebranych 
z sanepidów Polska przekroczyła 
liczbowo próg kwarantanny na-
rodowej – wyznaczony wskaźnik 
dla tego progu to 70 punktów…

Pracownicy powiatowych 
sanepidów nie chcą komen-
tować całego zamieszania ani 
nowych wytycznych.

- Jako pracownicy stacji 
sanitarno–epidemiologicznych 
jesteśmy na służbie, nie możemy 
komentować, wypełniamy pole-
cenia przełożonych – mówi ano-
nimowo jeden z nich. – Nie mo-
żemy też wypowiadać się, skąd 
wzięły się te różnice. Wykonuje-
my jednak swoją pracę rzetelnie 
i dalej będziemy wykonywać, 
przekazując dane do Głównego 
Inspektora Sanitarnego…

(bes)

Tylko jedno słuszne liczenie

Gazety rzucone pod płot lub upchnięte za słup – to dość czę-
sty widok w Krapkowicach. Miasto ma problem z zaśmiecaniem 
ulicznym, bo panuje ciche przyzwolenie dla kolportażu reklam, nie 
tylko nikt nie karze „śmieciarzy”, ale miasto jest w gronie zlecają-
cych „dostarczanie” w taki właśnie sposób darmowych biuletynów 
wychwalających działania władzy przyszłym wyborcom. Gazety 
przy ulicy Słowackiego mokną za słupem już od trzech tygodni, 
wśród nich biuletyny marketów oraz tuba urzędowa, której nikt 
nie przeczyta, ale idą na nią grube tysiące z budżetu. Można wręcz 
powiedzieć więc, że miasto płaci za zaśmiecanie, a potem za sprzą-
tanie… na dodatek nie śpieszy się z nim, jak widać. 

(mar)

Kto posprząta 
takie śmieci?

Decyzją Głównego Inspek-
toratu Sanitarnego oraz Mini-
sterstwa Zdrowia z 24 listopada 
Powiatowe Stacje Sanitarno-E-
pidemiologiczne nie mogą już 
same publikować ani przekazy-
wać nikomu poza GIS danych 
o zakażeniach, kwarantannach, 
izolacjach itd. Jest tylko jeden 
centralny rejestr danych. Ozna-
cza to koniec szczegółowych i 
dokładnych koronaraportów, 
jakie robili np. starostowie po-
wiatów, niektórzy burmistrzo-
wie gmin czy prezydenci miast, 
gazety lokalne, ośrodki naukowe 
i analitycy – wolontariusze, któ-
rzy zbierali te dane bezpośrednio 
od sanepidów. Na przestrzeni 
ostatnich miesięcy sami jako 
grupa mediowa wydająca „Tygo-
dnik Krapkowicki” i „Tygodnik 

Ziemi Opolskiej” niejednokrot-
nie doświadczaliśmy sytuacji, 
gdy rachunki z lokalnych sane-
pidów nie pokrywały się z ra-
portami ogólnokrajowymi GIS. 
Tłumaczenia były różne: chorzy 
czasem doliczani byli do innych 
powiatów czy województw 
(czasem bywały rozbieżności, 
jak ich liczyć – według miejsca 
zamieszkania czy według szpita-
la), czasem raport krajowy miał 
opóźnienia w liczeniu i niektóre 
przypadki wskakiwały do niego 
np. dzień później… W naszej 
ocenie to jednak dane oddolne, z 
sanepidów były bardziej dokład-
ne i rzetelne. Teraz rozbieżności 
już nie będzie, a z o�cjalnych 
warszawskich raportów dowie-
my się tylko o nowych zacho-
rowaniach w województwach i 
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https://twitter.com/micalrg/status/1324244094688894976?ref_src=twsrc%5Etfw%7Ctwcamp%5Etweetembed%7Ctwterm%5E1324244094688894976%7Ctwgr%5E%7Ctwcon%5Es1_&ref_url=https%3A%2F%2Fpulsembed.eu%2Fp2em%2Foasml-6l0%2F
https://twitter.com/micalrg/status/1324244094688894976?ref_src=twsrc%5Etfw%7Ctwcamp%5Etweetembed%7Ctwterm%5E1324244094688894976%7Ctwgr%5E%7Ctwcon%5Es1_&ref_url=https%3A%2F%2Fpulsembed.eu%2Fp2em%2Foasml-6l0%2F
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Tak jak informowaliśmy 
w wydaniu „TK” z 3 listopa-
da, Zarząd Dróg Wojewódz-
kich podpisał już umowę z 
wykonawcą na realizację tej 
wyczekiwanej inwestycji. 
Pierwszy etap modernizacji 
drogi wykonano w 2019 r. 
- do przejazdu kolejowego, 
teraz nadszedł czas na odci-
nek aż do skrzyżowania z ul. 
Drzymały. M.in. wymienio-
na będzie podbudowa drogi 
i nawierzchnia, powstaną 
nowe chodniki, miejsca 
parkingowe i zatoczki au-
tobusowe. Prace właściwe 
mają ruszyć wczesną wiosną, 
ale już teraz ruszyła wycinka 

33 drzew. Wiąże się ona z 
utrudnieniami w ruchu.

Przebudowa ma zakoń-
czyć się do końca czerwca 

2021. Całościowy przewidy-
wany koszt drugiego etapu 
prac to – przypomnijmy – 
niecałe 4 mln zł. 

(bes), fot. (dl)

O fatalnym stanie tego 
miejsca „Tygodnik Krap-
kowicki” pisał pod koniec 
sierpnia br. w artykule pt. 
„Niebezpieczne zabawy”. 
Były tu – przypomnijmy 
- zbutwiałe drabinki z po-
wyłamywanymi szczeblami 
i z drzazgami, przerdzewiałe 
huśtawki bez łańcuszków 
zabezpieczających, ślizgawki 
z których wypada się z wy-
sokości na resztki brudnego 
piasku… Interpelację z 
wnioskiem o wymianę urzą-
dzeń na nowe złożyła radna 
Karolina Dziuk. Stare wypo-

sażenie zostało zdemontowa-
ne już kilka tygodni temu, 
potem wymieniono piasek, a 
teraz pojawiły się nowe dra-

binki i huśtawki. Najmłodsi 
z ochotą je testują.

(bes), fot. (kb) 

W Hali Stegu Arena 27 
listopada odbyła się piąta 
edycja gali sztuk walki 
Opolscy Wojownicy. Tego 
wieczoru rozegrano w su-
mie 15 pojedynków, w tym 
5 w boksie olimpijskim, 3 
w boksie zawodowym i 7 
w mieszanych sztukach 
walki. Podczas wydarzenia 
miała miejsce również pre-
miera hymnu, który od tej 
pory będzie chlubą organi-
zacji „Opolscy Wojownicy 
– Gala Sztuk Walki”.

W zmaganiach rywa-
lizowali przedstawiciele 
opolskich klubów. Należe-
li do nich między innymi 

Radosław Chojnowski, 
Łukasz Pisk-Piskowski z 
OKB Odra czy Tomasz 
Czyczerski. Udział wzięli 
także fighterzy MMA: 
m. in. Adam Fidkowski, 
Szymon Dusza, Adam Go-

lonkiewicz i Łukasz Olech 
z Next Level oraz Szymon 
Cieśla z Forca Brava.

Niestety ze względu na 
pandemię koronawirusa 
tegoroczne wydanie od-
było się bez publiczności 
na trybunach, a fani mo-
gli oglądać je w systemie 
pay-per-view. Nie można 
było narzekać na nudę, a 
niemal każdy pojedynek 
MMA kończył się przed 
czasem. Zgodnie z obiet-
nicami promotor z grupy 
Lewy Prosty Mateusz Ro-
manek już planuje następ-
ne wydarzenia sztuk walki 
na Opolszczyźnie.

Wyniki

MMA:

Kat. 120 kg - Patryk Dubiela 
pokonał przez poddanie Da-
wida Ćwika

Kat. 88 kg - Łukasz Olech 
pokonał przez poddanie Ser-
giusza Zająca
kat. 77 kg - Szymon Dusza 
pokonał przez nokaut Janu 
Mlkriado Cruz
kat. 70 kg - Adam Golon-
kiewicz pokonał przez pod-
danie Rached Kaddoura
kat. 70 kg - Dawid Rybak 
pokonał przez poddanie Syl-
westra Ziębę
kat. 68 kg - Adam Fidkowski 
pokonał przez poddanie Mi-
łosza Wąsika

BOKS:
kat. Superśrednia - Rado-
sław Chojnowski pokonał 
Rusłana Rodziwicza
kat. Półciężka - Milan Kra-
tochvia pokonał na punkty 
Krzysztofa Wolskiego
kat. Superśrednia - Karol 
Welter pokonał Jakuba Ba-
hnika
kat. 81 kg - Mateusz Dzie-
dzić zremisował z Tomaszem 
Kosibą
kat. 81 kg - Tomasz Czy-
czerski pokonał Klemensa 
Szczepaniaka
kat. 81 kg - Mateusz Matyja 
pokonał Rafała Chabluka
kat. 69 kg - Łukasz Pisk-
-Piskowski pokonał Kacpra 
Leżańskiego
kat 64 kg - Patryk Łukowski 
pokonał Michała Akoto-
-Ampaw 
66 kg: Maciej Pietryka po-
konał przez poddanie Szy-
mona Cieślę

(mim), fot. Wiktor 
Jaśkowski

Dzieci mogą korzystać z nowych urządzeń.

Teraz można się 
bezpiecznie bawić

Najmłodsi mieszkańcy osiedla 1000-lecia doczekali się nowych urzą-
dzeń placu zabaw pomiędzy blokami. Poprzednie zostały rozebrane, 
bo zagrażały bezpieczeństwu bawiących się.

Gala Opolscy Wojownicy 
za nami

Niesamowite emocje, przypływ adrenaliny i zdrowa rywalizacja 
przyświecały gali Opolscy Wojownicy. To już piąta edycja tego nie-
zwykłego wydarzenia.

Podczas gali Opolscy Wojownicy w sumie rozegrano 
15 pojedynków.

Kierowcy,  
uważajcie na Opolskiej!

Od poniedziałku 30 listopada rozpoczęły się utrudnienia w ruchu na 
tej ulicy związane z przygotowaniami do kolejnego etapu jej przebu-
dowy. Specjalistyczna firma wycina rosnące tam drzewa.

19 listopada zakończy-
ły się prace przy remoncie 
12-kilometrowego odcinka 
północnej jezdni autostrady 
A4 pomiędzy węzłami Krap-
kowice i Kędzierzyn-Koźle. 

Jak informuje Agata 
Andruszewska z Generalnej 
Dyrekcji Dróg Krajowych i 
Autostrad, remont podzielo-
ny był na dwa etapy, a prace 
rozpoczęły się na początku 
sierpnia br. frezowaniem 
nawierzchni na ponad 7-ki-

lometrowym odcinku (od 
km 256,7 do km 264). Prace 
zakończono 6 października, 
a wcześniej, 21 września, 
równolegle rozpoczęto drugi 
etap remontu na pozostałych 
ok. 5,5 km północnej jezd-
ni A4 (od km 264 do km 
269,5).

Zakres prac przewidzia-
nych remontem obejmował 
wymianę warstwy ścieral-
nej i wiążącej, ale również 
punktowo wymianę podbu-

dowy, remont odwodnienia, 
wykonanie oznakowania 
poziomego w technologii 
grubowarstwowej, remont 
obiektów mostowych, mon-
taż punktowych elementów 
odblaskowych, pro�lowanie 
zawyżonych lub zaniżonych 
poboczy gruntowych wraz z 
obsianiem trawą, montaż ba-
rier linowych na przejazdach 
awaryjnych oraz wymianę 
barier betonowych. 

(bes)

I po remoncie
Nie ma już utrudnień na autostradzie, jakie były związane z prowa-
dzonymi od sierpnia pracami modernizacyjnymi.

Od 30 listopada przejazd Opolską jest utrudniony.
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Otwarcie ofert przetar-
gu odbyło się z początkiem 
października. Gmina szukała 
�rmy na 3,5 roku (od 1 
stycznia 2021 do 30 czerwca 
2024 r) i przeznaczyła na te 
usługi w wieloletnim planie 
�nansowym kwotę 18,2 
mln zł. Okazało się jednak, 
że pomimo iż 3 �rmy zło-
żyły oferty w postępowaniu, 
wszystkie one przekraczały 

tę kwotę. Najwięcej – 28,7 
mln zł – zażyczyło sobie 
konsorcjum Eneris Surowce 
i Eneris Ekologiczne Cen-
trum Utylizacji. Spółka Na-
przód z Rydułtowów, z którą 
gmina związana jest umową 
obecnie, złożyła ofertę opie-
wającą na 21,6 mln zł, a 
PHU Komunalnik – na 20,7 
mln zł. 

- W tej sytuacji przetarg 
został unieważniony – poin-
formował na sesji burmistrz 
Andrzej Kasiura. – Negocju-
jemy z �rmą Naprzód, chcie-
libyśmy przedłużyć obecną 
umowę na dotychczasowych 
warunkach do czerwca, a 
wiosną ogłosić nowy prze-
targ może na krótszy czas, 
licząc na to, że oferty będą 
korzystniejsze. Niestety wi-

Mowa o programie zaty-
tułowanym „Rozwój Lokalny” 
przeznaczonym dla małych i 
średnich polskich miast, jaki 
�nansowany jest ze środków 
Funduszy Norweskich i Eu-
ropejskiego Obszaru Gospo-
darczego na lata 2014–2021. 
Budżet programu w części 
grantowej wynosi   102 mln 
euro, jest więc o co walczyć. 

Nabór wniosków wstęp-
nych ruszył w maju 2019 
r. Złożono wtedy do niego 
213 zarysów projektów z 
założeniami działań. Finalnie 
do drugiego etapu konkursu 
weszły 54 miasta (13 wpisano 
na listę rezerwową). W gronie 
wybranych znalazły się Krap-
kowice. Do sukcesu jeszcze 
jednak daleko, bo do�nanso-
wanie otrzyma jedynie 15 z 
nich. Samorząd pracował in-
tensywnie przez blisko rok nad 
przygotowaniem kompletnej 
dokumentacji projektu (wraz 
z Planem Rozwoju Lokalnego 
i Planem Rozwoju Instytucjo-
nalnego), która w końcu zosta-
ła zakończona i złożona do Mi-
nisterstwa Funduszy i Polityki 
Regionalnej. Poinformował o 
tym z satysfakcją radnych pod-
czas ostatniej krapkowickiej 
sesji burmistrz Andrzej Kasiu-
ra. Budżet projektu, który nosi 
nazwę „Krapkowice z perspek-
tywą na przyszłość”, jest impo-
nujący: 5 722 141 euro, co w 
przeliczeniu na złotówki daje 
kwotę 24 350 000. To czy te 
pieniądze zostaną przyznane, 
zależy teraz od oceny projektu. 

- 29 października złożyli-
śmy do ministerstwa wniosek 
do projektu, jesteśmy bowiem 
w gronie 54 miast, które prze-
szły pierwszy etap i mogły je 
zgłosić – tłumaczył radym 
burmistrz. – Powstał on w 
szerokiej partycypacji po spo-
tkaniach, konsultacjach, cyklu 
diagnozowania sytuacji gminy 
i miasta, bo jest to projekt 
nastawiony głównie na struk-
turę miejską, choć z pewnymi 
możliwościami inwestowania 
w sołectwach…

Projekt składa się w sumie 
z aż 25 zadań w ramach Pro-
gramu Rozwoju Lokalnego 
oraz Programu Rozwoju In-
stytucjonalnego: 7 z nich to 
inwestycje, a 18 – to działania 
nieinwestycyjne. 

Wśród tych pierwszych na 
listę wpisano budowę centrum 
przesiadkowego dla podróż-
nych w Krapkowicach (wraz 
z dokumentacją), utworzenie 
międzypokoleniowego miej-
sca spotkań dla mieszkańców 
przy ulicy Staszica, wymianę 
węglowych źródeł ciepła bu-
dynków w centrum miasta na 
niskoemisyjne ogrzewanie, ter-
momodernizację placówek Pu-
blicznej Szkoły Podstawowej 
nr 1 w Krapkowicach oraz Ze-
społu Szkolno–Przedszkolnego 
nr 3 w Rogowie Opolskim czy 
budowę windy w Ośrodku 
Pomocy Społecznej w Krapko-
wicach. Jeśli chodzi o działania 
nieinwestycyjne, wniosek za-
kłada m.in. opracowanie do-
kumentacji projektowej uzbro-
jenia terenu pod zabudowę 

usługowo–mieszkaniową na 
terenie Osiedla Kwiatów oraz 
opracowanie dokumentacji 
projektowej uzbrojenia terenu 
inwestycyjnego przy drodze 
krajowej 45 i nowo powstają-
cej zabudowie mieszkaniowej, 
jest też tam wpisana doku-
mentacja wspomnianych ter-
momodernizacji czy budowy 
windy oraz przedsięwzięcia 
związane z Krapkowickim 
Budżetem Obywatelskim, 
różne wydarzenia integracyjne 
i aktywizujące mieszkańców, 
spotkania z przedsiębiorcami 
i warsztaty przedsiębiorczości 
dla uczniów…

Nie wyznaczono jeszcze 
daty rozstrzygnięcia drugiego 
etapu konkursu. 

- W tej chwili wnioski są 
wery�kowane i oceniane, to 
wymaga pracy i czasu, spodzie-
wamy się rozstrzygnięcia na 
początku roku – mówi wice-
burmistrz Arnold Joszko. 

Na tym etapie można już 
tylko trzymać kciuki, wygrana 
nie będzie łatwa. Na liście ran-
kingowej I etapu postępowania 
Krapkowice nie były w czo-
łówce, ale na dole listy. Liderzy 
– Krosno, Jelenia Góra i Konin 
uzyskali w ocenie ponad 240 
punktów, Krapkowice z liczbą 
punktów 179 znalazły się na 
pozycji 47. Drugi samorząd z 
Opolszczyzny – Kędzierzyn–
Koźle - miał punktów 200 i 
miejsce 27. Kolejność w pierw-
szym rankingu niczego jeszcze 
jednak nie przesądza: ostatni 
mogą być pierwsi. 

Beata Szczerbaniewicz

- Spodziewamy się, że 
takie pozwolenie powinno 
zostać wydane w połowie 
grudnia i wtedy most oraz 
drogi dojazdowe do niego 
będą udostępnione dla ru-
chu – mówi wiceburmistrz 
Arnold Joszko. – Zostały 
już przeprowadzone próby 
obciążeniowe mostu i od 

środy 25 listopada rozpo-
częły się odbiory cząstko-
we poszczególnych robót. 
Powinny być kompletne z 
początkiem grudnia, wtedy 
dopiero można będzie złożyć 
wniosek o pozwolenie na 
użytkowanie.

Choć budowa mostu to 
historyczne wydarzenie dla 

Krapkowic, z powodu pan-
demii nie ma w planie jego 
hucznego otwarcia. Będzie 
ono symboliczne. Termin 
oddania mostu do użytku 
ma zostać ogłoszony z kilku-
dniowym wyprzedzeniem.

(bes), 
fot. (kb)

O sercach pisaliśmy już 
przed miesiącem. Dokładnie 
w czwartek 8 października 
jedno z nich stanęło na 
krapkowickim rynku, będąc 
pierwszym z trzech tego typu 
pojemników, które zamówi-
ła gmina Krapkowice. Była 
to odpowiedź na potrzeby 
mieszkańców Krapkowic, 
którzy chcąc oddać nakrętki, 
musieli szukać pojemników 
w sąsiednich gminach, np. 
w Gogolinie, Strzeleczkach, 
a nawet w Tarnowie Opol-
skim (powiat opolski). 

Gmina Krapkowice 
zgodnie z ówczesnymi 
obietnicami ustawiła kolejne 
serce w Otmęcie przy ulicy 
Damrota, przed wejściem 
do Ośrodka Pomocy Spo-
łecznej. Pierwsza zbiórka 
nakrętek przeprowadzo-
na zostanie dla Wiktorka 
Kotowicza. Chłopczyk 
choruje na ataksję rdzenio-
wo-móżdżkową. Niestety 
na niniejsze schorzenie nie 

ma lekarstwa. Pomóc może 
rehabilitacja, która również 
jest kosztowna. Polega ona 
na systematycznych ćwicze-
niach prowadzonych pod 
okiem wykwali�kowanych 
specjalistów. 

Dzięki tego typu akcjom 
charytatywnym można 
wspomóc �nansowo rodzi-
ców małego Wiktorka. Ini-
cjatywa już ochoczo została 

przyjęta przez mieszkańców 
Otmętu, o czym świadczą 
liczne, pełne optymizmu 
komentarze na portalu fa-
cebookowym gminy Krap-
kowice. Mamy nadzieję, że 
serce szybko zapełni się ko-
lorowymi nakrętkami, które 
zostaną przekazane na ten 
jakże szczytny i szlachetny 
cel.  

(mim), fot. (nika)

Krapkowice walczą 
o 24 miliony 

Centrum przesiadkowe, międzypokoleniowe miejsce spotkań, winda 
dla OPS, a także wymiana węglowych źródeł ciepła w śródmieściu… 
to tylko niektóre z 25 działań, na które gmina może pozyskać impo-
nujące dofinansowanie w wysokości 100 procent. Jest tyko jeden 
warunek: nasz projekt musi zostać oceniony lepiej niż inne i wygrać 
konkurs. Jego pierwszy etap Krapkowice przeszły już pomyślnie, ale 
teraz trwa decydujące starcie. 

Mostem przejedziemy  
w połowie grudnia

Takie są bynajmniej założenia. Nowy most przez Odrę jest już gotowy, 
w ostatnich dniach prowadzone były odbiory techniczne poszczególnych 
elementów infrastruktury, aby można było jednak nim przejechać, ko-
nieczne jest jeszcze pozwolenie na użytkowanie z nadzoru budowlanego. 

Kto odbierze nasze śmieci?
Gminie nie udało się wyłonić w przetargu wykonawcy usług odbioru i 
wywozu odpadów komunalnych, bo wszystkie oferty, jakie wpłynęły, 
okazały się zbyt drogie. Obecna umowa na te usługi obowiązuje do 
końca tego roku, powstało więc pytanie: kto odbierze śmieci?

Otmęt z sercem
Piękne, duże i czerwone - tak prezentuje się nowe serce na nakręt-
ki, które 18 listopada stanęło w Otmęcie. Od tej pory mieszkańcy nie 
będą musieli jeździć na rynek lub sąsiednich gmin, żeby wspomóc 
szlachetne, charytatywne cele.

Serce na nakrętki stanęło przy ulicy Damrota w Otmę-
cie, przed wejściem do Ośrodka Pomocy Społecznej. 

dać, że ceny usług są coraz 
wyższe…

Jak poinformował nas z 
końcem minionego tygodnia 
wiceburmistrz  Arnold Josz-
ko, negocjacje zakończyły 
się pomyślnie i z początkiem 

grudnia podpisana ma zostać 
umowa z Naprzodem na pół 
roku – tylko na tyle zezwa-
lają przepisy w przypadku 
nierozstrzygnięcia przetargu. 
Gmina zapłaci ok. 2,5 mln zł 
brutto – czyli połowę ceny, 
jaką zapłaciła za cały 2020 

rok. W pierwszym kwartale 
2021 r. zostanie natomiast 
ogłoszony przetarg na dalsze 
miesiące – tak aby zdążyć z 
jego rozstrzygnięciem do 
końca czerwca.

(bes)

Most już gotowy, ale jeszcze bez pozwolenia na użytkowanie.
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Przypomnijmy, o sporze 
pomiędzy mieszkańcami a 
władzami gminy dotyczącym 
przyszłości parku pisaliśmy 
w „TK” parokrotnie. W lip-
cu do rady miejskiej została 
złożona petycja, w której 
mieszkańcy domagali się 
zachowania parku w całości, 
gdyż po nie do końca jasnych 
wypowiedziach na sesji poja-
wiły się obawy, że jego część 
ma zakupić przedsiębiorca, 
który wybudował sobie obok 
siedzibę. Radni petycji nie 
rozpatrzyli, twierdząc, że 
nie czują się kompetentni i 
przekazali ją burmistrzowi, 
a burmistrz, choć mieszkań-
com odpisał i wydał oświad-
czenie w tej sprawie, petycję 
pozostawił bez rozpatrzenia, 
argumentując, że miała uchy-
bienia formalne… Cała spra-
wa „rozmyła się” bez rozstrzy-
gnięcia, bo burmistrz, mimo 
iż stwierdził, że doniesienia w 
mediach społecznościowych 
„dotyczące możliwości sprze-
daży” są nieprawdziwe, nie 
udzielił jednak jednoznacznej 
odpowiedzi na zasadnicze py-
tanie, czy będzie wnioskował 
i lobbował w radzie miejskiej 
za transakcją. Stwierdził za 
to enigmatycznie, że „zbycie 
działki może być dobrym 
pomysłem, ale tylko wtedy 
gdy przedstawiona koncepcja 
będzie spełniała nasze (czytaj: 
gminy – red.) warunki”. Od 
tego czasu w temacie pano-
wała całkowita cisza, „szable” 
złożyła również grupa akty-
wistów broniących parku, 
wyrażając nadzieję, że „ro-
zeszło się po kościach”. „Nie 
będziemy na razie wojować, 
bo może nie mamy racji” – 
napisał w wtedy (w sierpniu 
br.) administrator fanpage’u 
„PARK - nie parking!”. 

W zeszłym tygodniu 
pojawił się tam jednak post 
wyrażający zaniepokojenie 
rozbiórką urządzeń zabawo-
wych w tym miejscu oraz 
zapowiedź: „zapytamy o�-
cjalnie Gminę Gogolin co się 
stało i czy urządzenia wrócą 
na swoje miejsce”. Zapyta-
nie wpłynęło faktycznie do 
urzędu – oraz do wiadomości 
naszej redakcji. My również 
złożyliśmy zapytanie o infor-
macje poniższej treści i ocze-
kujemy na odpowiedź:

„Dlaczego z parku przy 
ul. Ligonia w Gogolinie usu-
nięto urządzenia zabawowe, 
czy jest to związane z plano-
wą likwidacją tej części parku 
i przejęcia jej przez podmiot 
prywatny jako powiększenie 
terenu �rmy? Czy gmina na-
dal przygotowuje się do prze-
kazania części parku �rmie 
wbrew protestom mieszkań-
ców? A może już to nastąpiło? 
(lub kiedy ma nastąpić?)”.

Obrońcy parku poruszyli 
w mailu do Urzędu Miej-
skiego dodatkowo kwestię 
dbałości o park, który kilka 
lat temu był rewitalizowa-
ny przy wsparciu funduszy 
unijnych. Zapytali, jakie są 
powody zaniechania zabie-

gów pielęgnacyjnych drzew. 
„Przed rewitalizacją wydano 
zalecenia dotyczące usunięcia 
z drzew jemioły. Jej obecność 
i rozrastanie się powoduje 
szybsze zamieranie drzew 
- nie dość że przy budowie 
nowego wjazdu od str. Ul. 
Pawła przysypaliście Państwo 
systemy korzeniowe 2 drzew 
(co powoduje tzw. „dusznie 
drzewa”) to nic nie robicie 
by poprawić stan zdrowot-
ny tych i pozostałych lip. 
Za chwilę, drzewa zaczną 
obumierać i powiecie, że ze 
względów bezpieczeństwa 
trzeba je wyciąć. Minęło pięć 
lat i nic w tej sprawie nie zo-
stało zrobione” – czytamy w 
dalszej części maila. 

My również zapytaliśmy o 
pielęgnację parkowych drzew. 
Można bowiem zastanawiać 
się, czy zaniechanie takich 
zabiegów czy przysypywanie 
systemów korzeniowych nie 
jest nieprzypadkowe… W 
przypadku konieczności wy-
cinki chorych drzew byłby to 
dobry dodatkowy argument, 
że park można zmniejszyć, a 
teren przekazać w prywatne 
ręce.  

(bes)

Początkowo przejazd na 
drodze powiatowej nr 1831 
O (ulica Kamienna w Go-
golinie) miał być zamknięty 
w godzinach 8.00-20.00. 
Wówczas zaplanowano objazd 
przez centrum Gogolina: ulicą 
Krapkowicką, Ligonia aż do 

ronda z ulicą Kamienną. Jak 
można było zauważyć, usta-
wiono również znaki, które 
miały prowadzić kierowców 
tym objazdem.

Na krótko przed 26 
listopada PKP poinformo-

wało o rezygnacji z przyczyn 
technicznych z zamknięcia 
niniejszego przejazdu. Tego 
dnia ruch w tym miejscu 
odbywał się normalnie. 

(mim)

Z powodu pandemii od 
7 listopada placówki kultu-
ry, w tym również biblioteki, 
pozostają zamknięte – aż do 
odwołania. Wiele z nich cał-
kowicie zrezygnowało z wy-
pożyczeń (tak najprościej), 
ale są ośrodki, które mimo 
obostrzeń znalazły sposób, 
aby zgodnie z przepisami 
nie odcinać czytelników 
całkowicie od lektur. Tak 
jest w Gogolinie i w �liach 
biblioteki gminnej, gdzie od 
połowy listopada aktywowa-
no usługę pt. „Świeże książki 
na świeżym powietrzu”. 
Lektury przygotowywane są 
na zamówienie i wykładane 
w koszyczku przed wejściem. 

Według przygotowanej 
przez bibliotekę instrukcji 
książki można zamawiać na 
kilka sposobów. Najprostszy 
z nich to zamówienie tele-
foniczne (pod nr 77 4666 
226), można go dokonać 
go też mailowo (info@bi-
blioteka-gogolin.pl) lub po-
przez katalog Sowa on-line 
(wchodząc na stronę biblio-
teki). Wybrać książkę najle-
piej właśnie za pośrednic-

twem tego katalogu, choć 
osobom niezdecydowanym 
pracownice biblioteki mogą 
też doradzić i polecić po-
zycje na podstawie prefe-
rencji lub dotychczasowych 
wypożyczeń. Jest jeszcze 
jedna możliwość – wrzucić 
karteczkę w kopercie do 
skrzynki na listy znajdującej 
się przy drzwiach placówki.

Pracownicy biblioteki 
uzgadniają termin odbioru 
zamówienia i jest ono wy-
kładane do koszyczka przy 
drzwiach. Na regale jest też 

osobny koszyczek na zwro-
ty. Zgodnie z obowiązujący-
mi rekomendacjami książki 
tra�ają na trzydniową kwa-
rantannę. 

Gogolin nie jest jedyną 
placówką, która wychodzi 
w ten sposób naprzeciw 
czytelnikom, podobną 
usługę aktywowała m.in. 
biblioteka miejska w Opolu 
czy biblioteka w Tarnowie 
Opolskim. Pomysł poleca-
my wszystkim biblioteka-
rzom. 

(bes)

Czy już  
kroją park?

Bywalcy zieleńca przy ulicy Ligonia w Gogolinie zaniepokoili się, że 
zdemontowano tam w ostatnich dniach kilka zupełnie dobrych urzą-
dzeń dla dzieci – m.in. dwie małe karuzele i kilka huśtawek – buja-
nek. Czy to wstęp do rozbioru parku, przeciwko któremu w lipcu br. 
pod petycją podpisało się 350 mieszkańców?

Przejazd nie był zamknięty
W poprzednim wydaniu „Tygodnika Krapkowickiego” informowali-
śmy, iż w związku z prowadzonymi pracami modernizacyjnymi na 
linii kolejowej E30 przejazd kolejowy na „wajchach” 26 listopada 
będzie zamknięty. Wkrótce potem PKP zdementowało tę informację.

Świeże lektury na świeżym 
powietrzu

W gogolińskiej Gminnej Bibliotece Publicznej pomimo pandemii moż-
na wypożyczać książki – ale bez wchodzenia do środka. 

To już kolejne wydarze-
nie przybliżające śląskie tra-
dycje zorganizowane przez 
chorulskie Stowarzyszenie 
Wykuwamy Przyszłość – w 
„Tygodniku Krapkowic-
kim” opisywaliśmy wysta-
wę regionalnych strojów 
ludowych i ich fotogra�i. 
Tym razem pasjonaci i ko-
lekcjonerzy Maria i Dariusz 
Wandrowscy postanowili 
przypomnieć historię swa-
czyny – czyli podwieczor-
ku, posiłku spożywanego 
w godzinach popołudnio-
wych, a także spotkań to-
warzyskich odbywających 
się przy tej okazji. Słowo to 
zostało zapożyczone z języ-
ka czeskiego i było znane 
na całym Śląsku. 

Podczas wernisażu wy-
kłady wygłosili goście – dr 
hab. Lidia Przymuszała i dr 
hab. Dorota Świtała-Trybek 
z Uniwersytetu Opolskiego 
oraz dr hab. Małgorzata 
Iżykowska z Archiwum 
Państwowego w Opolu. 
Mówiły one o znaczeniu 

słowa „swaczyna” i na czym 
ona polegała, a także o tym, 
jakie znaczenie na Śląsku 
w XIX w. miała umowa. 
Następnie o eksponatach 
zgromadzonych na wysta-
wie opowiedział Dariusz 
Wandrowski. Znalazły się 
tu m.in. wycinki prasowe 
dotyczące Gogolina i oko-
lic, stare meble – stół, krze-
sła czy kredens, naczynia 
używane w przeszłości w 
kuchni, wyroby z porcela-
ny, archiwalne dokumenty 
czy fotogra�e. 

W wydarzeniu nie mo-
gła wziąć udziału publicz-
ność, jednak każdy zain-
teresowany mógł zobaczyć 
transmisję na pro�lu face-
bookowym Nasz Gogolin. 
Przy okazji organizowania 
wystawy została przygoto-
wana publikacja poświę-
cona swaczynie. Wystawa 
będzie dostępna przez 
kilka miesięcy w Centrum 
Aktywizacji Wiejskiej w 
Choruli.

(mn), fot. (kb)

Jak to było ze swaczyną?
Swaczyna była głównym tematem wernisażu wystawy, jaki odbył się 
w piątek 20 listopada w Centrum Aktywizacji Wiejskiej w Choruli. 
Ze względu na panujący reżim sanitarny wydarzenie odbyło się bez 
udziału publiczności, jednak każdy zainteresowany mógł w nim wziąć 
udział zdalnie – oglądając transmisję na żywo.

Wydarzenie było transmitowane na żywo.

Zamówienia lektur można wrzucać do skrzynki.

W tym miejscu stały jeszcze niedawno urządzenia 
dla dzieci.
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Smakołyki  
z Francji rodem

Kuchnia francuska słynie 
ze swej wykwintności. Lubi-
my też włoską, może nawet 
bardziej popularną, która ba-
zuje na prostocie i najwyższej 
jakości składników. Kuchnia 
francuska na pewno jest bar-
dziej wyra�nowana. Wszyst-
kim kojarzy się ona z serami. 
Ponoć kiedyś powojenny pre-
zydent Francji gen. de Gaulle 
miał powiedzieć, że „nie 
może być zgody narodowej w 
państwie, gdzie wytwarza się 
ponad 365 gatunków sera”. 
A wytwarza się go tam jesz-
cze więcej. Inną ikoną tejże 
kuchni są wina, a w szczegól-
ności szampany. Te prawdzi-
we, nie podrabiane. Francuz 
nie wyobraża sobie dnia bez 
szklaneczki bordeaux. Jedzą 
też Francuzi bardzo dużo 
owoców morza, które można 
tam kupić nawet na targach 
czy w marketach od tego mo-
rza czy oceanu oddalonych o 
wiele kilometrów. I to zawsze 
świeże i najwyższej jakości. 
Trochę legendarne są wy-
obrażenia o dużym spożyciu 
tamże ślimaków czy żabich 
udek. Lecz Francja to także 
wykwintne pasztety, terminy 
czy rillette (czyt. rijet), czyli 
po naszemu smarowidła 
do chleba. Coś pomiędzy 
pasztetem a terriną właśnie. 
Dni coraz chłodniejsze, a o 
odporność naszego organi-
zmu możemy zadbać także i 
w ten sposób, by dostarczyć 
mu więcej kalorii. By danie, 
choć nieco kaloryczne, było 
jednak zdrowe, musimy użyć 
dobrych składników, a efekt 
będzie nadzwyczajny (wiem, 
bo sprawdzałam) i każdy 
chętnie zje kanapkę, która 
będzie doprawiona smarowi-
dłem o nazwie.

Rillette wieprzowe

Składniki:

1. 500 g łopatki wieprzowej

2. 500 g karczku (w miarę 
chudego)

3. 400 g jak najchudszego 
surowego boczku

4. 100 g domowego smalcu 
(bez skwarek)

5. szklanka białego, półwy-
trawnego wina

6. 1 cebula

7. 4 ząbki czosnku

8. 2 łyżki octu jabłkowego

9. 2 łyżeczki soli

10. łyżeczka cukru

11. kilka ziarenek pieprzu

12. po 3 liście laurowe, ziele 
angielskie, ziarna jałowca i 
goździki

Przepis:

- mięso płuczemy, obsusza-
my i kroimy w nieregularną 
kostkę ok. 4–5 cm

- następnie w garnku o gru-
bym dnie wytapiamy smalec, 
dodajemy pokrojone mięso, 
cebulę (może być nieobrana, 
tylko dobrze opłukana), czo-
snek i przyprawy – chwilkę 
podsmażamy (ok. 5 min.)

- po tym zalewamy mięso 
wodą, odszumowujemy po 
zagotowaniu i na wolnym 
ogniu dusimy przez 2,5–3 
godziny

- po ugotowaniu wyjmu-
jemy wszystkie przyprawy, 
cebulę i czosnek, wlewamy 
wino i ocet i nadal gotujemy 
przez następne 2,5 godziny 
(ostatnie pół godziny bez 
przykrycia); płyny powinny 
odparować w 90%

- wyjmujemy mięsa, studzi-
my i rozdrabniamy na drob-
niutkie cząsteczki widelcem

- wymieszane i rozdrobnione 
mięso przekładamy ciasno 
do wyparzonych słoiczków 
i każdy z nich zalewamy 
pozostawioną resztą płynu z 
tłuszczem

- jeżeli chcemy przechowy-
wać nasze rillette dłużej niż 
tydzień, należy pasteryzować 
wypełnione słoiczki przez 
ok. 20 min. w nagrzanym 
do 180 st. piekarniku (wsta-
wiamy słoiki do zimnego 
piekarnika, a 20 min. pa-
steryzujemy od momentu 
osiągnięcia wymaganej tem-
peratury)

No jest nieco pracy, ale 
efekt pozytywny murowany.

Pani Irenka

Panująca pandemia ko-
ronawirusa spowodowała, że 
wielu z nas w miarę możli-
wości nie rusza się ze swoich 
domostw. Pierwszy raz w hi-
storii świata zdarza się, że po-
nad 25 proc społeczeństwa 
w skali globalnej pracuje, 
żyje i koresponduje on-line, 
co jeszcze jakieś 40 lat temu 
byłoby nie do pomyślenia. 
Tradycyjne rozmowy, dialogi 
i spotkania nabrały zupełnie 
innego charakteru: rzadziej 
posługujemy się językiem, a 
częściej tekstem i obrazami. 
Tego typu komunikacja, 
nawet w kwestiach służbo-
wych, znacznie się uprasz-
cza i staje się coraz bardziej 
lakoniczna. Jedną z metod 
upraszczania wypowiedzi są 
emotikony. Zamiast pisać 
„ale jestem dzisiaj smutny”, 
wystarczy napisać „:(” i niby 
wszystko staje się jasne. Czy 
aby na pewno?

Niestety okazuje się, iż 
emotikonki, które z zało-
żenia mają ułatwiać nam 
życie, mogą być prostą dro-
gą do dezinformacji, która 
odbiorcę może wprowadzić 
w błąd. Jak dobrze wiemy, 
błędy mogą nas wiele kosz-
tować. Posilić się można 
prostym przykładem. W 
Izraelu pewien mężczyzna 
postanowił oddać pod 
wynajem swój lokal. W 
tym celu umieścił infor-
mację w internecie. Jeden 
z potencjalnych nabywców 
wykorzystał emotikonki 
będące wyrazem satysfak-

cji (uśmiechy, szampan, 
zabawa, taniec), co współ-
rozmówca uznał za fakt, iż 
klient jest zainteresowany 
wynajęciem. Ogłoszenie 
zniknęło z sieci. Efekt 
jednak był przeciwny, a 
po kilku dniach kontakt 
się urwał, a wynajmujący 
lokal właściciel postanowił 
wnieść pozew do sądu, 

żądając odszkodowania za 
powstałe straty i wprowa-
dzenie w błąd. Sąd po roz-
patrzeniu sprawy przyznał 
rację właścicielowi. 

Innym przykładem 
może być korespondencja 
SMS lub za pośrednictwem 
komunikatorów prowa-
dzona np. ze swoim praco-
dawcą. W internecie można 
wyczytać chociażby o takich 
sytuacjach, w których pra-
cownik próbował oskarżyć 
swojego szefa o mobbing ze 
względu na wysyłane przez 
niego emotikonki, które 
wykraczają daleko poza 
język zawodowy. Sprawa 
jest uzasadniona, ponieważ 

media społecznościowe 
wielokrotnie blokują i usu-
wają treści, które zawierają 
emotikony powszechnie 
uważane za obraźliwe, np. 
bakłażany. Wykorzystane w 
złym kontekście i niesto-
sownej chwili mogą zrodzić 
konsekwencje prawne i wie-
le nieprzyjemności. 

Faktem jest, że emotiko-
ny, chcąc nie chcąc, zastę-
pują dzisiaj słowa, a dzięki 
obrazowej formie mogą 
więcej mówić, niż zakłada 
autor wypowiedzi. Warto 
tutaj dobrze zastanowić się 
nad formą komunikacji, 
którą dzielimy się w inter-
necie, zwłaszcza w kwe-
stiach zawodowych. Oto 
kilka dobrych wskazówek 
jak ewentualnie uniknąć 
takich lub podobnych przy-
krych konsekwencji. Nasza 
redakcja działając zdalnie, 
prowadzi przede wszystkim 
wideokonferencje, które o 
wiele lepiej oddają emo-
cje człowieka, a jego język 

wciąż jest żywy. Poza tym w 
sprawach służbowych warto 
wysyłać wiadomości e-mail, 
które łatwiej jest utrzymać 
w formalnych ryzach, niż 
wiadomości SMS czy na 
komunikatorach, gdzie za-
ledwie jednym stuknięciem 
w ekran mamy dostęp do 
kilkuset mniej lub bardziej 
cenzuralnych emotikonek. 

Nasi redaktorzy stronią od 
banalizacji języka, co stara-
my się oddawać w drukowa-
nych gazetach, jak i artyku-
łach zamieszczanych w sieci. 
Nigdy nie zastępujemy słów 
emotikonami, a ich zastoso-
wanie na portalach społecz-
nościowych jest stonowane i 
dobrze przemyślane. 

Materiał powstał w 
ramach projektu Stowarzy-
szenia Gazet Lokalnych z 
Polsko-Amerykańską Ko-
misją Fulbrighta „Media 
bliżej ludzi”, �nansowanego 
ze środków Departamentu 
Stanu USA.

Michał Mandola,  
fot. canva

Emotikonki mogą 
dużo kosztować

„Dzień dobry, witam, kiedy Pan będzie?”, a później dwukropek i zamknięcie nawiasu albo coś 
z nieprzebranej palety dostępnych emotikonek zdających się oddawać każdą naszą emocję, 
każdy wyraz twarzy, każdą naszą czynność. Czy stosowanie tego typu znaków jest tak napraw-

dę bezpieczne?

Niewłaściwe korzystanie z emotikonek w internecie może słono kosztować. 
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Wszystkie restauracje, 
pizzerie i kawiarnie odczuły 
na własnym budżecie, czym 
jest pandemia. Puste stoły i 
brak biesiadników to puste 
kasy i brak zysków. Lokale 
praktycznie z dnia na dzień 
musiały wstrzymać dzia-
łalność i dostosować się do 
nowych, ministerialnych 
obostrzeń. Szybko jednak 
okazało się, że sporą szansą 
dla przedsiębiorców jest 
zamawianie jedzenia na wy-
nos. Do akcji chętnie przy-
łączył się wójt gminy Marek 
Pietruszka, który zachęca do 
korzystania ze znajdujących 
się na terenie gminy obiek-
tów gastronomicznych. Za-
mawiając posiłki, można im 
pomóc przetrwać ten trudny 
czas, a jak się okazuje, oferta 
jest naprawdę szeroka. W 

pierwszej części prezentu-
jemy trzy restauracje i ich 
oferty.

Restauracja Parkowa 
w Dobrej

Restauracja Parkowa 
mieści się przy ulicy Lipowej 
2 w Dobrej. W ofercie znaj-
dują się przede wszystkim 
smaczne dania regionalne 
(m.in. rolada śląska, kar-
czek, schabowy), a także 
pizza. Wystarczy zadzwo-
nić, wybrać danie z karty, a 
pracownicy dowiozą ciepły 
posiłek pod drzwi naszego 
domostwa. Co więcej, jeżeli 
mieszkasz w odległości do 5 
km, dowóz jest gratis. Istnie-
je również możliwość odbio-
ru osobistego. Nr telefonów: 
774 668 323, 664 759 783, 
godziny otwarcia: poniedzia-
łek–piątek 16.00–21.00, 

weekendy 12.00–21.00. Na 
restauracyjnym Facebooku 
regularnie zamieszczane sa 
informacje z bieżącą ofertą.

Koszyk Smaków w 
Strzeleczkach

To miejsce w Strzelecz-
kach (Rynek 20), gdzie 
historia i tradycja łączą się 
z nowoczesnością. Spod 
rąk stałej załogi kucharek 
wychodzą wyśmienite da-
nia. Jest to możliwe dzięki 
świeżym produktom oraz 
zaopatrzeniu u lokalnych 
dostawców. W menu znaleźć 
można m.in. kuchnię tra-
dycyjną, makarony, sałatki 
i pizzę. Dowóz realizowany 

jest od minimalnej kwoty 
zamówienia wynoszącej 
25zł i podzielony jest na 
strefy. Szczegóły na stronie 
internetowej restauracji jak i 
pod numerem telefonu 774 
387  108. Godziny otwarcia 
15.00–22.00. Zachęcamy 
też do zerknięcia na restau-
racyjnego Facebooka.

Ambiente Restaurant 
w Strzeleczkach
Lokal mieści się przy 

ulicy Prudnickiej 32, na 
trasie Krapkowice-Moszna. 
Dzięki wykwali�kowane-
mu personelowi miejsce to 
szybko zyskało spore grono 
klientów. Wieloletnie do-

świadczenie w branży oraz 
dobre produkty i smaczna 
kuchnia pozwalają zaspo-
koić nawet wymagającego 
klienta. W menu znajdziemy 
m.in. pizzę, tortillę, kebaby, 
makarony i sałatki. Godzi-
ny otwarcia: 18.00–21.00, 
a zamówienia zbierane są 
pod numerem telefonu 774 
668  288. Więcej na www.
ambienteonline.pl.

Gmina Strzeleczki 
wspiera właścicieli lokali 
gastronomicznych, którzy 
w związku z epidemią koro-
nawirusa mogą sprzedawać 
jedynie dania na wynos z 
odbiorem osobistym lub 

dowozem do domu, tworząc 
bazę miejsc pomocną miesz-
kańcom tego terenu. Jeżeli 
ktoś chce dołączyć do bazy 
lokali z jedzeniem na wynos, 
proszony jest o podanie kon-
kretnych danych na adres 
mailowy promocja@strze-
leczki.pl. W treści należy 
podać nazwę lokalu, stronę 
internetową lub Facebooka, 
numer telefonu, typ kuchni, 
godziny otwarcia, dowóz (w 
jakich godzinach).

Druga część z ofertą lo-
kali gastronomicznych już 
w kolejnym wydaniu”Tygo-
dnika Krapkowickiego”. 

(mim), fot. (mp)

Wójt zachęca do wspierania 
lokalnej gastronomii 

Część I

W obecnych czasach nie można przyjść spokojnie do restauracji z rodziną czy znajomymi, zasiąść do stolika i zjeść kolację czy uczcić rodzinny 
jubileusz. Epidemia koronawirusa niestety w dużej mierze ograniczyła działanie wielu branż. W trudnej sytuacji znalazły się przede wszystkim 
punkty gastronomiczne. Naprzeciw tym trudnościom wychodzi wójt gminy Strzeleczki, który zachęca, aby wspierać lokalne restauracje i pizze-
rie, zamawiając jedzenie na dowóz. 

W Restauracji Parkowej w Dobrej można zamówić 
tradycyjne jedzenie jak i pizzę.

W menu Koszyka Smaków zaleźć można m.in. maka-
rony, sałatki i pizzę.

Ambiente Restaurant w Strzeleczkach oferuje pizzę, 
tortillę, kebaby, makarony i sałatki.

O remoncie tego miej-
sca mówiło się od dawna. 
Budził on dotychczas wie-
le kontrowersji i sporów 
wśród mieszkańców. Trzeba 
przyznać, że chodnik był 
w kiepskim stanie tech-
nicznym. Płyty były ledwie 
widoczne i krzywe do tego 
stopnia, że przechodzący 
tędy piesi mogli się po-
tknąć i skręcić kostkę.

Naprzeciw temu wy-
szli wójt gminy Marek 
Pietruszka, Zarząd Dróg 
Wojewódzkich oraz sołtys 
Dobrej Gabriela Zawilak.

- Zawsze chcemy więcej 
i jak tylko jest taka możli-
wość, to robimy wszystko, 
aby to „więcej” zrealizo-
wać – komentuje włodarz 

gminy. - Najważniejsze, że 
w tych naszych chęciach 
mamy osoby gotowe do 
współpracy i podchodzą-
ce do spraw z ogromnym 
zaangażowaniem. To nie-
zwykle ważne, bo przy 
inwestycjach jest tak, że 
czasami udaje się w miarę 
łatwo dopiąć remont kilo-
metrowego odcinka drogi, 
a kilkadziesiąt metrów 
chodnika stanowi problem 
i wtedy wsparcie jest po-
trzebne.

Zgodnie z obietnicami 
wójta przy drodze woje-
wódzkiej na odcinku 400 
m powstanie chodnik wy-
konany z kostki, który za-
stąpi stare, betonowe płyty. 
Inwestycja czekała na reali-
zację - można powiedzieć - 

kilkadziesiąt lat. Niektórzy 
nawet utracili nadzieję, że 

kiedykolwiek dojdzie do 
skutku. 

- Pisma w tej sprawie 
wysłaliśmy do Zarządu 
Dróg Wojewódzkich w 
październiku ubiegłego 
roku i styczniu 2020 roku, 
deklarując przy tym wspar-
cie �nansowe dla zadania 
– komentuje Marek Pie-
truszka.

Dziś dzięki współpracy 
lokalnego samorządu wraz 
z Zarządem Dróg Woje-
wódzkich w Opolu udało 
się przejść do realizacji tej 
niezwykle ważnej inwesty-
cji. Warto podkreślić, iż 
nieoceniony wkład w ni-
niejsze przedsięwzięcie po-
siada rada sołecka Dobrej, 
a przede wszystkim sołtys 
Gabriela Zawilak.

Jak informowaliśmy w 
poprzednim wydaniu „Ty-
godnika Krapkowickiego”, 
na ostatniej prostej znaj-
duje się remont drogi wo-
jewódzkiej nr 409, wzdłuż 
której biegnie wyżej wspo-
mniany chodnik. Końcowe 
prace prowadzone są rów-
nież na odcinku Kujawy-
-Zielina.

Gmina Strzeleczki po 
raz kolejny pokazuje, że 
dobra współpraca samo-
rządowców z mieszkańcami 
buduje – dosłownie, jak i 
w przenośni. Prace ruszyły 
pełną parą,a my czekamy 
na efekty końcowe.

(mim),  
fot. gmina Strzeleczki

Chodnik w Dobrej będzie wyremontowany  
dzięki współpracy

Fragment chodnika w Dobrej wzdłuż drogi wojewódzkiej był cementowym pomnikiem PRL-u. Płyty były stare, nierówne i prezentowały się 
fatalnie. Już niedługo mieszkańcy miejscowości będą się mogli cieszyć wyremontowanym traktem dla pieszych – właśnie trwa jego przebudowa. 

W Dobrej powstaje nowy chodnik.
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Kształcą młodych muzyków

Działania podjęte w ramach projektu 
„Poznajemy siebie i swoje kraje”

Ważnym założeniem 
projektu była bezpośrednia 
możliwość poznania siebie 
i swoich małych ojczyzn 
oraz nawiązanie kontaktu z 
utalentowanymi artystycznie 
osobami pogranicza - dzieć-
mi, młodzieżą i osobami 
dorosłymi. W integracji i 
wspólnym poznaniu siebie i 
swoich małych ojczyzn po-
mogły jednodniowe wspólne 
wyjazdy integracyjne skie-
rowane do mieszkańców 
w różnym wieku z gminy 
Walce i gminy Jesenik. Były 
to wyjazdy do zoo w Oło-
muńcu, Parku Techniki w 
Ostravie, jaskini w Pisecnej 
oraz miasta Jesenik wraz 
z elektrownią wodną. Po 
stronie Polskiej odwiedzono 
zoo w Opolu, pałac w Mosz-
nej oraz na prośbę partnera 
czeskiego największą w tej 
części Europy atrakcję tu-
rystyczną - park rozrywki 
Energylandia w Zatorze. 
W każdym wyjeździe bra-
ło udział maksymalnie 50 
uczestników. Zapewniono 
im środek transportu, bilety 
wstępu do atrakcji oraz cało-
dniowe wyżywienie. Wyjaz-
dy odbywały się od czerwca 
do końca września. Każdy 
uczestnik otrzymał czapeczki  
z daszkiem z logo programu 

jako element promocji pro-
jektu.

W ramach projektu 
zorganizowano też w Polsce 
dwudniowy plener malarski 
dla polskich i czeskich dzieci. 
Jeden dzień dzieci spędziły w 
parku i na zamku w Mosznej, 
drugiego dnia malowały ob-
razy z podobizną spichlerza 
w Brożcu. W ramach tego 
działania czeskim uczestni-
kom zapewniono noclegi. 
Dla wszystkich uczestników 
przygotowano całodniowe 

wyżywienie. Zakupiono   20 
sztalug oraz materiały pla-
styczne niezbędne do pracy 
podczas warsztatów. Były to 
podobrazia, farby, akrylowe 
i pastelowe, pędzle, ołówki, 
węgiel kreślarski i inne drob-
niejsze artykuły plastyczne. 

Podczas realizacji pro-
jektu odbył się również cykl 
warsztatów muzycznych, 
który polegał na organizacji 
spotkań dla dzieci i młodzie-
ży zainteresowanej śpiewem 
z wokalistką, instruktorką 

śpiewu Andreą Rischką-
-Hampel. Warsztaty trwały 
od czerwca do grudnia. 
Podczas zajęć polskie i cze-
skie dzieci przygotowywały 
się do wspólnego występu 
podczas ostatniego działania 
w tym projekcie, czyli Mię-
dzynarodowego Konkursu 
Piosenki Dziecięcej. 

Międzynarodowy festi-
wal piosenki dziecięcej w 
rytmie walca ze względu 
na epidemię koronawi-
rusa odbył się on-line. W 

przeglądzie wzięło udział 
21uczestników, którzy otrzy-
mali pamiątkowy dyplom i 
statuetkę oraz ufundowane 
przez GOK Walce nagrody. 
Wartość projektu wynosiła 
21837,00 euro, z czego do-
�nansowanie to 18561,45 
euro z Europejskiego Fun-
duszu Rozwoju Regionalne-
go i 1091,85 euro z budżetu 
państwa.

Wyniki Międzynarodowego 
Konkursu Piosenki Dziecię-
cej w Walcach listopad 2020

I kategoria 5-6 lat:
1. miejsce Marta Ocipińska 
– przedszkole nr 1 w Krap-
kowicach

2. miejsce Angela Semmler – 
Gminny Ośrodek Kultury w 
Reńskiej Wsi

II kategoria 7-10 lat:
1. miejsce Pola Kowalczyk - 
Miejski Ośrodek Kultury w 
Kędzierzynie-Koźlu

2. miejsce Paulina Palusz-
czak – Stowarzyszenie na 
Rzecz Promocji Talentów 
„Akces” z Ozimka

3. miejsce Malwina Lebok - 
Miejski Ośrodek Kultury w 
Kędzierzynie-Koźlu,

3. miejsce Hanna Ludkie-
wicz – Miejski Ośrodek Kul-
tury w Kędzierzynie-Koźlu

III kategoria 11-15 lat:
1. miejsce Hanna Adamiec 
- Stowarzyszenie na Rzecz 
Promocji Talentów „Akces” 
z Ozimka

2. miejsce Julia Skwierczyń-
ska - Miejski Ośrodek Kul-
tury w Kędzierzynie-Koźlu

3. miejsce Zuzanna 
Glauschová – Základní 
Umělecká Škola Jeseník 
(Czechy)

3. miejsce Hanna Hulin

Stowarzyszenie znane 
jest głównie z prowadzenia 
Bialskiej Orkiestry Dętej. 
Organizacja ta podejmuje 
również inne aktywności i to 
nie tylko na terenie powiatu 
prudnickiego, w którym 
mieści się jego siedziba. 
Od 10 lat prowadzi projekt 

transgraniczny pod nazwą 
Orkiestra Reprezentacyjna 
Euroregionu Pradziad. Jest 
to zespół skupiający polskich 
i czeskich muzyków. Od 
kilku lat bialska organizacja 
prowadzi również zajęcia 
dla dzieci i młodzieży. Są 
to lekcje gry na instrumen-

tach dętych. W tym roku 
członkowie stowarzyszenia 
postanowili tą działalność 
rozszerzyć i lekcje prowa-
dzone są na terenie dwóch 
powiatów - prudnickiego i 
krapkowickiego.

Dzięki środkom pozy-
skanym w ramach realizacji 

zadań publicznych UMWO 
zajęcia prowadzone są w 
siedzibie stowarzyszenia, 
czyli w Domu Katolickim 
przy Para�i WNMP w Białej 
oraz w Gminnym Ośrodku 
Kultury w Walcach, który 
jest partnerem projektu. Co 
tydzień kilkunastu uczniów 

spotyka się z instruktorami 
na lekcjach z gry na trąbce, 
puzonie, saksofonie czy 
sakshornie tenorowym. 

W ramach tego zadania 
oprócz lekcji indywidual-
nych organizowane były w 
czasie wakacji muzyczne 
spotkania dla dzieci. 

Członkowie Bialskiej 
Orkiestry Dętej bardzo ser-
decznie dziękują za wsparcie 
ich działań Marszałkowi 
Województwa Opolskiego 
i całemu Zarządowi Woje-
wództwa.  

Stowarzyszenie Bialska Orkiestra Dęta dzięki środkom pozyskanym z Urzędu Marszałkowskiego Województwa Opolskiego realizuje projekt 
„Fabryka Muzykantów”. W jego ramach odbywa się wiele ciekawych zajęć.

W ciągu ostatnich miesięcy Gminny Ośrodek Kultury w Walcach realizował działania w ramach projektu „Poznajemy siebie i swoje kraje”. Jego 
głównym celem była integracja lokalnej społeczności i instytucji po stronie polskiej i czeskiej. Uczestnictwo w działaniach turystycznych i 
kulturalnych miało na celu umożliwienie osobom zajmującym się różnymi dziedzinami kultury (muzyka, taniec, sztuki plastyczne itp.)  zapre-
zentowanie swojego kunsztu szerokiej publiczności, ale również wspólne przebywanie, wymianę doświadczeń i wspólną realizację pomysłów. 
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Już na początku bieżące-
go roku Oleszka otrzymała 
dotację z LGD Kraina Świę-
tej Anny z przeznaczeniem 
na budowę wiaty rekre-
acyjnej. Wnioskowana i 
otrzymana kwota to 34 829 
zł. Podczas sesji 9 września 
rada miejska wprowadziła 
niniejszy projekt do budżetu 
gminy z zabezpieczeniem na 
ten cel 62 tys. złotych, aby 
możliwe było podpisanie 
umowy o przyznanie po-
mocy �nansowej. Wówczas 
radny Zbigniew Józe�ok 
zdziwił się, iż wartość tak 
niepozornego projektu może 
być tak duża. Wyjaśnień 
udzielił wiceburmistrz Artur 

Gasz. Biorąc pod uwagę fakt, 
iż Oleszka znajduje się na te-
renie Parku Krajobrazowego 
Góra Świętej Anny, wiata 
musi spełniać specjalne wy-
tyczne. W związku z tym 
konstrukcja jest drewniana 
i dostosowana do wymogów 
stawianych przez zarząd par-
ków krajobrazowych. 

Budowa wiaty podzieliła 
głosy uczestników sesji, a 
powyższe wyjaśnienia nie 
przekonały radnego. Nie-
mniej większość radnych 
była innego zdania i nie 
zgodzili się oni na wycofanie 
z tej inwestycji. Bo jak sprze-
ciwiać się projektowi, który 
już otrzymał spory zastrzyk 

gotówki od Stowarzyszenia 
Kraina Góry Świętej Anny? 
Po burzliwej dyskusji inwe-

stycja ostatecznie pozostała 
w budżecie gminy.

Po podpisaniu umowy 
i rozstrzygnięciu przetargu 

przystąpiono ostatecznie do 
prac wykonawczych. Dziś 
wiatę można podziwiać w 
pełnej okazałości. Jest to 
zgodnie z założeniem solid-
na, drewniana konstrukcja, 
która znajduje się przy ulicy 
Wiejskiej, w bezpośred-
nim sąsiedztwie kościoła 
i urządzeń do gimnastyki 
zewnętrznej. Cała przestrzeń 
znajdująca się pod zadasze-
niem została wyłożona kost-
ką. Jest to doskonałe miejsce 
do wspólnego biesiadowania 
i dobrej zabawy na świeżym 
powietrzu. Inicjatywa już 
została pozytywnie przyjęta 
przez mieszkańców, o czym 
świadczą np. słowa uznania 

w komentarzach na Facebo-
oku. 

Sołectwo Oleszka do-
kłada wszelkich starań, aby 
mieszkańcy mieli odpo-
wiednie miejsce do wspól-
nego spędzania czasu. Jak 
informowaliśmy w ubiegłym 
wydaniu „Tygodnika Krap-
kowickiego”, dzięki stara-
niom sołtys wsi Anny Knop 
udało się zakupić namiot, 
grill i ławy biesiadne. Za-
kupy zostały współ�nanso-
wane z budżetu Samorządu 
Województwa Opolskiego 
w ramach Marszałkowskiej 
Inicjatywy Sołeckiej.

(mim),  
fot. sołectwo Oleszka

Gmina ZDZIESZOWICE

Nowa wiata w Oleszce
Mimo panującej epidemii koronawirusa sołectwo Oleszka nie zwalnia tempa w realizowaniu inwestycji. Tydzień temu informowaliśmy, że z 
funduszu sołeckiego udało się zakupić ławy, grilla i namiot. Dziś prezentujemy kolejną ciekawą inwestycję, która na lata posłuży tutejszej 
społeczności.

Solidna, drewniana wiata stanęła w centrum 
miejscowości. 

Krew jest potrzebna 
zawsze - nie tylko o�arom 
wypadków czy osobom 
poddającym się operacji, ale 
także osobom cierpiącym na 
schorzenia przewlekłe, bia-
łaczkę i inne choroby krwi. 
Szczególne zapotrzebowanie 
na nią jest teraz, podczas wy-
jątkowej sytuacji związanej z 
epidemią koronawirusa, gdy 
wciąż wzrasta liczba hospi-
talizowanych osób. Oddając 
krew, możemy uratować 
komuś życie.

W Zdzieszowicach od 
dłuższego czasu działa Klub 
Honorowych Dawców 
Krwi, który regularnie or-
ganizuje akcje poboru krwi. 
Kolejna odbędzie się w 
poniedziałek 14 grudnia w 
godz. 9.00-12.00 w Zespo-
le Szkół im. Jana Pawła II. 
Zostanie przeprowadzona w 
ramach ogólnopolskiej akcji 
krwiodawstwa „Bądźmy 
razem – oddajmy siebie”. 
Dla każdego, kto odda krew, 

przygotowano słodką nie-
spodziankę.

Krwiodawcą może zostać 
osoba w wieku 18-65 lat, 
ważąca powyżej 50 kilogra-
mów i mająca odpowiedni 
stosunek wagi do wzrostu. 
Jednorazowo można oddać 
450 ml krwi. Kobiety mogą 
to robić cztery razy w ciągu 
roku, a mężczyźni – sześć. 
Oprócz krwi pełnej można 
także oddawać można jej 
poszczególne składniki.

(mn)

Wodociągi te zaopatrują 
w wodę mieszkańców miasta 
oraz Oleszki, Jasionej i Żyro-
wej – i to właśnie mieszkań-
cy tych miejscowości muszą 
się liczyć z utrudnieniami. 
Woda jest warunkowo zdat-
na do spożycia, jednak naj-
pierw należy ją przegotować 
przez dwie minuty. Należy 
to także zrobić w przypad-
ku wykorzystania wody do 
przygotowywania posiłków, 
mycia spożywanych na suro-

wo warzyw i owoców, mycia 
zębów oraz kąpieli noworod-
ków i niemowląt. Przego-
towania nie wymaga woda 
stosowana do codziennego 
mycia, prania odzieży, prac 
porządkowych (np. mycia 
podłóg) i spłukiwania toalet.

Bakterie zostały wykryte 
podczas przeprowadzania 
rutynowej kontroli wody 
pobranej 24 listopada. 
Działania naprawcze mogą 

potrwać do 11 grudnia. 
Czasowo do sieci wodocią-
gowej podawany jest środek 
dezynfekcyjny – podchloryn 
sodu w ilości gwarantującej 
utrzymanie na sieci chloru 
wolnego na poziomie nie 
wyższym niż 0,3 mg/l. Może 
to powodować nieznaczne 
zmiany zapachu i smaku 
wody, jednak nie stanowi 
zagrożenia dla ludzi.

(mn)

Oddaj krew, pomóż innym
W Zdzieszowicach po raz kolejny odbędzie się akcja poboru krwi. Do 
podzielenia się tym cennym płynem zachęcają Klub Honorowych Daw-

ców Krwi w Zdzieszowicach wraz z Zespołem Szkół im. Jana Pawła II.

Uwaga, bakterie  
w wodociągu

W wodociągach w gminie Zdzieszowice wykryto bakterie z grupy coli. 
Powiatowy sanepid wydał w piątek 27 listopada komunikaty w tej spra-
wie. Nieprawidłowości dotyczą wodociągów w Zdzieszowicach i Oleszce. 

Trudna sytuacja epidemio-
logiczna w żaden sposób nie 
przeszkodziła aż 32 miłośnikom 
fotogra�i uwiecznić 12 zabytko-
wych pereł architektury świeckiej. 
W sumie wykonano aż 117 ujęć 
zamków i pałaców powiatu krap-
kowickiego. Należy wspomnieć, 
że w kategorii dzieci i młodzieży 
szkolnej na konkurs wpłynęło aż 
79 zdjęć 22 uczestników, w tym 
12 indywidualnych i 10 repre-
zentujących szkoły podstawowe 
(Zespół Szkolno-Przedszkolny w 
Rogowie Opolskim, Publiczną 
Szkołę Podstawową w Straduni i 
Publiczną Sportową Szkołę Pod-
stawową nr 5 w Krapkowicach). 
W kategorii dorosłych udział 
wzięło 10 uczestników, nadsyła-
jąc 38 fotogra�i. 7 uczestników 
wzięło udział indywidualnie, a 3 
reprezentowało Zespół Szkół Za-
wodowych im. Piastów Opolskich 
w Krapkowicach.

W skład komisji konkursowej 
weszli Błażej Duk (przewodniczą-
cy jury) – fotograf, laureat wielu 
prestiżowych nagród w dziedzinie 
fotogra�i, Maria Lepich – artysta 
plastyk i Beata Wielgosik – przy-
rodnik, dyrektor Parku Krajobra-
zowego „Góra św. Anny”. Łącznie 
oceniono 117 fotogra�i, biorąc 
pod uwagę: zgodność zdjęcia z 
tematem – nieszablonowe podej-
ście; ciekawy, interesujący sposób 
ujęcia – oryginalną, świadomie 
wybraną kompozycję; walory 
artystyczne – grę otoczenia, czyli 
dobre wykorzystanie perspektywy, 
kolorystyki i waloru oświetlenia. 
Udało się wyłonić 19 najciekaw-
szych prac, które nagrodzono w 
dwóch kategoriach.

W kategorii dzieci i młodzie-
ży szkolnej komisja konkursowa 
przyznała 5 nagród, 4 wyróżnienia 
I stopnia i 5 wyróżnień II stopnia. 
I tak, Kamil Cepak zajął 1. miej-

sce za zdjęcie „Zamek w Rogowie 
Opolskim”, Mateusz Chalecki za 
„Zamek w Dobrej” i Tomasz Win-
nik za „Pałac w Kamieniu Śląskim 
z kaplicą św. Jacka” – ex aequo 
2. miejsce, Natalia Dembończyk 
za „Azalie i zamek w Mosznej w 
tle” i Emilia Mandok za „Laudate 

Dominum! Pałac w Kamieniu 
Śląskim” – ex aequo 3. miejsce. 
Zaś wyróżnienia I stopnia powę-
drowały do: Kamila Cepaka za 
„Zamek w Mosznej”, Anny Wiory 
za „Relaksującą zieleń wokół zam-
ku w Zakrzowie”, Samanty Hulin 
za „Bajkowy zamek z XVIII wieku 

w Mosznej” i Kajetana Dwornika 
za „Zamek w Dąbrówce Górnej”. 
Z kolei 5 wyróżnień II stopnia 
otrzymali: Kamil Cepak za „Ru-
iny zamku w Otmęcie”, Miron 
Macha za „Zamek w Dąbrówce 
Górnej”, Paulina Sośnicka za 
„Pałac neobarokowy w Żyrowej”, 
Zuzanna Antosiak za „Pałac w 
Zakrzowie” i Karolina Kansy za 
„Zamek w Mosznej”.

W kategorii dorosłych jury 
przyznało 3 nagrody i 2 wyróżnie-
nia II stopnia. Otrzymali je: Żane-
ta Hulin za zdjęcie „Pałac neoba-
rokowy w Żyrowej” – 1. miejsce, 
Barbara Ernst za „Serce zamku 
w Krapkowicach” – 2. miejsce, 
Kamil Hulin – „Zamek Rogoy-
skich w Rogowie Opolskim” – 3. 
miejsce, Katarzyna Szkolnicka za 
„Pałac w Rozwadzy” i Krzysztof 
Winnik za „Ruiny zamku templa-
riuszy w Zakrzowie”.

Niestety biorąc pod uwagę 
obecne obostrzenia sanitarne, 
zarząd stowarzyszenia „Nasze 
Dziedzictwo” w Żyrowej nie prze-
prowadzi uroczystej gali podsu-
mowującej. W niniejszej sytuacji 
dyplomy, nagrody i wyróżnienia 
zostaną przesłane pocztą za po-
twierdzeniem odbioru.

Zbiór wykonanych fotogra�i 
można podziwiać w wirtualnej 
podróży po zamkach i pałacach 
powiatu krapkowickiego na 
stronie internetowej stowarzy-
szenia – www.naszedziedzictwo.
pspzyrowa.pl. Projekt został do�-
nansowany ze środków Starostwa 
Powiatowego w Krapkowicach w 
ramach otwartego konkursu ofert 
w dziedzinie kultury, ochrony 
dóbr kultury i dziedzictwa naro-
dowego.

(mim), fot. Żaneta Hulin

Projekt podsumowany 
Od czerwca do listopada Stowarzyszenie „Nasze Dziedzictwo” w Żyrowej realizowało projekt „Zamki i pałace w sercu Opolszczyzny”. W ramach 
jego działań dzieci, młodzież szkolna oraz dorośli zostali zaproszeni do wzięcia udziału w Powiatowym Konkursie Fotograficznym „Zamki i 
pałace powiatu krapkowickiego”. Jury wyłoniło zwycięzców, którzy wykonali najpiękniejsze zdjęcia.

Fotogra�a pt. „Pałac neobarokowy w Żyrowej” pozwoliła 
zająć Żanecie Hulin pierwsze miejsce w kategorii dorosłych.
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Miejsce 
na twoją 
reklamę

Tel. 692 190 982
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Miejsce na twoją 
reklamę

Tel. 692 190 982
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Docieplenia, 
tynki 

maszynowe, 
gładzie,  
regipsy.

Tel. 602 139 443

Pomoc drogowa, 
transport maszyn

605 041 902

601 486 314

TRANS-HOL 
ASSISTANCE

MEDIASERWIS
Naprawy domowe:
- telewizorów, anten satelitarnych 
  i naziemnych
- laptopów, tabletów i nawigacji 
- montaż anten satelitarnych
  i naziemnych.

Malnia, ul. Opolska 22, 
tel. 467 17 43, 

kom. 604 782 443

USŁUGI 
OGÓLNOBUDOWLANE
- budowa domów

- wykończenia wnętrz
- remonty

Rafał Smieszek 
tel. 696 131 211

Zdalna edukacja
Czy nauczanie zdalne ma sens i czy uczący się w taki sposób 

nabędą dostatecznie wiele wiadomości, by w przyszłości funk-
cjonować w normalnym świecie? To pytanie zadaje sobie za-
pewne wielu nauczycieli i rodziców, choć odpowiedź większość 
z nich zna. I jest ona raczej negatywna. Dzieci, a i młodzież, ba, 
studenci nawet, wiem, bo pamiętam, cieszą się z każdej nad-
programowej, tzw. laby, czyli możliwości nieuczęszczania do 
szkoły z jakichś powodów. Może to być nadprogramowe świę-
to, choroba nauczyciela bądź wykładowcy lub odwołane lekcje. 
Pandemia spowodowała, iż obecnie system kształcenia załamał 
się dramatycznie. Mimo iż władze zarządziły nauczanie zdalne, 
a więc via internet, to zdecydowanie odbiega ono poziomem 
i zaangażowaniem obu stron, tj. nauczycieli i uczniów, w jego 
przeprowadzaniu. Nic bowiem nie zastąpi bezpośredniego 
kontaktu z prowadzącym lekcje i tym samym egzekwowania 
stopnia poznania materiału. 

Rozmawiam często na ten temat z moim przyjacielem ze 
studiów, który jest już „starym” belfrem w wiejskiej szkółce na 
Śląsku, a także z wieloma moimi znajomymi, czynnymi nauczy-
cielami. Opowiadają oni, że często szwankuje internet, ktoś 
tam nie ma do niego dostępu lub stosownego sprzętu w postaci 
laptopa etc. Wyjście do szkoły jest (było) obowiązkiem każdego 
dziecka. To pewien reżim, przyzwyczajenie i jakaś normalność. 
Uczy obowiązkowości. Siedzenie i uczenie się w domu, choćby 
na wysokim poziomie, nie jest w stanie zapewnić wyrabiania 
tych cech charakteru, a poza tym nie sposób przekazać wiedzy 
w szerszym kontekście. Zdalne lekcje nie są traktowane przez 
dzieci często zbyt poważnie i na równi z tym w szkolnym czy 
uczelnianym budynku. I niby są oceny, sprawdziany, odpyty-
wania, kontroluje się obecność (wirtualną) przy komputerze, 
ale nie sposób sprawdzić do końca rzetelności podejścia ucznia 
do procesu nauczania. Bo wymówek w takim wypadku może 
być wiele. Ot choćby brak prądu. Sprawdzić tego – nie sposób. 

Ostatnio władze oświatowe obniżyły w związku z powyż-
szym kryteria oceny na przeróżnych egzaminach. Wynika z 
tego, że aby zdać, można wiedzieć mniej niż kiedyś. To jednak 
rodzi pytanie, co z kondycją intelektualną obecnych uczniów 
w przyszłości. Różowo już ostatnio nie było. Powszechnie wia-
domo, iż poziom wiedzy ogólnej, szczególnie u tych starszych 
uczniów i studentów, od których by się tej wiedzy można 
spodziewać, dramatycznie się obniżył. Świadczą o tym choćby 
sondy uliczne, w których zadaje się młodym ludziom proste 
pytania, a oni w ogóle nie „kumają”, o co chodzi. To wszystko 
do obejrzenia choćby na YouTube. I to nie są żarty. Szkoła, 
często mimowolnie, choćby przez kontakty interpersonalne z 
rówieśnikami, dostarczała możliwości nabywania takiej wiedzy 
z różnych dziedzin. Dzieci mogły rozwijać swoje zainteresowa-
nia, niejako zmuszane były do czytelnictwa, uczyły się sztuki 
konwersacji. By jednak swobodnie z kimś rozmawiać, trzeba 
mieć cokolwiek do powiedzenia. Na czymś się znać. Posiąść 
aby szczyptę ogólnej wiedzy z różnych dziedzin, często nieob-
jętych programem nauczania. A wiedzy nie można czerpać li 
tylko z informacji pojawiających się z sieci, ale należy umieć też 
obserwować, dedukować, wyciągać wnioski i (o zgrozo!) czytać 
książki. Nawyk czytania dla przyjemności już chyba totalnie 
zanikł u młodego pokolenia. Zanika też sztuka konwersacji, 
retoryki, dyskusji etc. Widać to na każdym kroku, a wynika 
z tego, że nie ma już za bardzo o czym z takim człowiekiem 
pogadać, bo tenże nie ma o niczym zielonego pojęcia. Ot żyje 
jakby obok realnego życia. 

Drżę o dalekosiężne skutki obecnego zdalnego, niewystar-
czającego kształcenia. Mówi mi przyjaciel belfer, że ten, kto 
będzie chciał się uczyć i na tego, na kogo rodzice wywierają w 
tym względzie jakąś pozytywną presję, ten uczyć się i zdobywać 
wiedzę będzie. Tak jednak było zawsze i takich już garstka. 
Może wyrośnie nam pokolenie matołków, co to niczym się nie 
interesują, nie mają potrzeby poznania, bo uważają, że wszelką 
wiedzę zaspokoi u nich dr Google. I nie wiem, czy jakieś dziec-
ko tęskni za szkołą. Ja pamiętam ze swoich studenckich czasów 
stan wojenny i brak możliwości powrotu na uczelnię. Była 
owszem groza i strach, ale też i pewna ekscytacja, a zaraz potem 
tęsknota za spotkaniem z przyjaciółmi z roku, wykładowcami, 
a nawet za dreszczykiem przed egzaminami, które wtedy zda-
wało się twarzą w twarz z profesorem, a nie wypełniało jakieś 
tam testy. Wiedziałeś lub nie, i to wychodziło na jaw. Z rado-
ścią powróciłem wtedy na uczelnię. A teraz? Nie wiadomo, ale 
wiedzy to covidowe dzieciaki będą miały w przyszłości o wiele 
mniej. No chyba, że zadbają o nią sami rodzice i opiekunowie.

Wawrzyniec Jasiński
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Z
wykła koperta,  
a w niej najważ-
niejsze informa-
cje o stanie zdro-

wia. Ten prosty pomysł 
może usprawnić pracę 
ratowników medycznych, 
a w niektórych przypad-
kach nawet uratować ży-
cie. Urząd Marszałkowski 
Województwa Opolskiego 
przygotował 20 tys. takich 
kopert, które tra�ają już 
do najbardziej potrzebują-
cych osób w regionie 

Gdy liczy się każda 
minuta 

Kampania skierowana 
jest do osób starszych, samot-
nych, przewlekle chorych 
oraz niepełnosprawnych. Taki 
pakiet powinien być prze-
chowywany w lodówce, czyli  
w miejscu, które jest prawie  
w każdym domu i zarazem jest 
łatwo dostępne. 

- Czasami przyjeżdżając do 
pacjentów, którzy mieszkają 
sami, musimy wyważyć drzwi 
i wejść siłowo -  tłumaczy 
Robert Czochara z Opolskie-
go Centrum Ratownictwa 
Medycznego. – Nie ma czasu 
na to, żeby szukać informacji 
o stanie zdrowia poszkodowa-
nego w jakichś dokumentach 
czy numerów telefonów do 
bliskich. Liczy się wtedy każda 
minuta. 

Jednak taką kopertę po-
winny mieć nie tylko osoby 
starsze, ale właściwie każdy, bez 

względu na wiek.  - Szczególne, 
gdy mieszkamy sami – podkre-
śla Robert Czochara. Niestety 
wciąż zbyt mało osób wie, jaką 
rolę spełnia „Koperta życia”, a 
przydaje się, gdy pacjent jest 
nieprzytomny.

- Na przykład ostatnio  
w Tarnowie Opolskim przy-
jechaliśmy do pacjentki, która 
straciła przytomność oraz dużo 
krwi – wspomina Czochara. – 
Nie byliśmy w stanie uzyskać 
od niej jakichkolwiek informa-
cji. Nie było też z nią bliskich, 
których mogliśmy zapytać o 
to, co się wydarzyło. Szkoda, że 
w lodówce nie było takiej ko-
perty. Na pewno usprawniłaby 
naszą akcję. 

Wszystko w jednym 
miejscu

„Koperta życia” powinna 
zawierać zbiór najważniejszych 
informacji o stanie zdrowia 
jej właściciela: dane osobowe, 
grupę krwi, listę przebytych 
chorób, wszelkich uczuleń, 
przyjmowanych leków (ich na-
zwy oraz dawki), dane lekarza 
prowadzącego oraz kontakt do 
najbliższych. 

-  Jeżeli pacjent jest uczulo-
ny na jakieś lekarstwa, to taka 
informacja też powinna się 
tam znaleźć – wyjaśnia Robert 
Czochara. - Czasami zamiast 
pomóc, możemy po prostu 
zaszkodzić. 

Formularz najlepiej wy-
pełnić drukowanymi literami 
lub na komputerze. Następnie 

umieszcza się go w kopercie 
oraz w woreczku foliowym  
z zapięciem strunowym. Tak 
przygotowaną kopertę można 
włożyć do lodówki. 

- Na lodówce warto 
przyczepić specjalny magnes,  
z informacją, że w jej wnę-
trzu znajdziemy „Kopertę 
życia” – dodaje Czochara.  
– Można jednak nawet napi-
sać na zwykłej kartce nazwę 

tej akcji i to też będzie dla nas 
komunikat. 

Wciąż jednak inicjatywie 
potrzebna jest promocja, dla-
tego ważne jest, by dotrzeć  
z informacją o niej do jak 
największej liczby osób.  - Po-
winniśmy rozmawiać z bliski-
mi na ten temat – podkreśla 
Czochara. – Możemy wspólnie 
wypełnić formularz i umieścić 
go w lodówce. Niestety, ja  
w swojej pracy jeszcze nie mia-

łem okazji, żeby skorzystać z 
takiej koperty. W sytuacjach, 
gdy była potrzebna, po prostu 
nie było jej w domu. 

Co trzeba zrobić, 
by skorzystać z tej 

inicjatywy? 
- Można zapytać o ko-

pertę w swojej przychodni 
– wyjaśnia Robert Czochara. 
– Niektóre apteki również 
rozprowadzają takie formula-

rze. Warto sprawdzić, czy nasz 
urząd gminy nie przystąpił do 
tej akcji. Można też po prostu 
samemu spisać te informacje 
na kartce i włożyć do koperty i 
woreczka foliowego, a następ-
nie schować do lodówki. 

Wzór karty informacyj-
nej do pobrania tu:

https://www.opolskie.
pl/2020/11/koperta-moze-
-uratowac-zycie/

Koperta może uratować życie

Andrzej Buła,
 marszałek województwa opolskiego:

- Ograniczenia związane z epidemią są z nami od kilku 
miesięcy. To też niezwykle trudny czas dla tych, którzy 
dbają o nasze zdrowie, ratują nasze życie. Dziś niezwykle 
ważne jest to, aby maksymalnie skrócić czas interwencji 
ratowników medycznych i ograniczyć ich bezpośredni 
kontakt z chorym. Możemy w tym pomóc, m.in. właśnie 
przez koperty życia. Dlatego w ramach projektu „OPOL-
SKIE przeciw COVID-19” urząd marszałkowski przygoto-
wał 20 000 sztuk takich kopert. Będziemy je przekazywać 
mieszkańcom przez gminne, miejskie oraz miejsko-gmin-
ne ośrodki pomocy społecznej oraz organizacje senioralne.
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>> JAK NADAĆ OGŁOSZENIE
Wyślij mailem 
marketing@ 

tygodnik-krapkowicki.pl
Koszt: 13 zł za każde 10 słów

Wyślij sms:
Wyślij sms na numer 79567 o 
treści TK. po kropce wpisując 

treść ogłoszenia (do 160 
znaków, bez polskich znaków). 

Koszt smsa 11,07 zł.1. 2.
Przyjmiemy do sprzedaży  

i wynajmu domy, mieszkania, działki, lokale, aktualna oferta biura 
na stronie internetowej: www.investdom.pl lub w biurze Investdom  
Nieruchomości ul. Opolska 3, 47-300 Krapkowice, tel. 77 466 50 38

Kiosk Numerek
- Lotto, Ksero
- Naprawa obuwia
- Dorabianie kluczy
- Punkt pralni chemicznej
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• BUDYNEK Z WINDĄ! Budo-
wa rozpoczęta! Zakończenie 
budowy GRUDZIEŃ 2021 
więcej na www.nowekorale.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858, 
666 312 818

• NOWA INWESTYCJA DE-
WELOPERSKA! APARTAMEN-
TY NA PRUSA Komfortowe 
mieszkania z tarasem lub 
ogródkiem do wyłącznego 
korzystania, z przynależnym 
garażem i miejscem posto-
jowym. Budowa rozpoczęta! 
Zakończenie budowy LUTY 
2021 więcej na www.naprusa.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38, 666 857 858, 666 312 818

• NOWA INWESTYCJA DEWE-
LOPERSKA! SŁONECZNE TA-
RASY Komfortowe mieszka-
nia z tarasem lub ogródkiem 
do wyłącznego korzystania, 
z przynależnym garażem i 
miejscem postojowym. Budo-
wa rozpoczęta! Zakończenie 
budowy GRUDZIEŃ 2021 wię-
cej na www.investdom.pl tel. 
77 466 50 38, 666 312 818

• NOWA INWESTYCJA DEWE-
LOPERSKA! „OSIEDLE LIGO-
NIA” w Gogolinie, na „OSIE-
DLU DĘBOWYM” Komfortowe 
mieszkania z tarasem lub 
balkonem, z przynależną piw-
nicą i miejscem postojowym. 
Rozpoczęcie budowy LISTO-
PAD 2020, Zakończenie bu-
dowy GRUDZIEŃ 2021 Więcej 
informacji tel. 77 466 50 38, 
666 857 858, 666 312 818

• MIESZKANIA

• Zakrzów, 1pkł, 23,7 m², Ip, 
do remontu, 65 000 zł, wię-
cej na www.investdom.pl tel. 
77 466 50 38, 666 857 858 
(13435)

• Pisarzowice, 2pkł, 54 m², 
Ip, stan dobry, 85 000 zł wię-
cej na www.investdom.pl tel. 
77 466 50 38, 666 312 818 
(13474)

• Ligota Krapkowicka, 3pkł, 

78m², IIp, piwnica, 125 000 zł, 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 
(13637)

• Krapkowice, 3pkł, 78m², Ip, 
OGRÓDEK, piwnica, do re-
montu, 169 000 zł, więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 857 858 (12183)

• Gogolin, 3pkł, 85 m², parter, 
piwnica, ogródek, 185 000 zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 312 818 
(13476)

• Krapkowice, XXX-lecia, 
3pkłwc, 57m², IVp, balkon, 
piwnica, 199 000 zł, więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 857 858 (13639)

• Krapkowice, XXX-lecia, 
4pkłwc, 64m², IIIp, balkon, 
piwnica, stan dobry, 229 000 
zł, więcej na www.investdom.
pl tel. 77 466 50 38, 666 312 
818 (12889)

• DOMY

• Walce, wolno stojący, 
180m², działka 12,11a, do re-
montu, 150 000 zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 312 818 (13478)

• Górażdże, wolno stojący, 
120m², działka 67 a, do re-
montu, 170 000 zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 312 818 (10900)

• OKAZJA! Dobra, jednoro-
dzinny, 212m², piwnica, dział-
ka 8a, STAN SUROWY, 240 000 
zł, więcej na www.investdom.
pl tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (12396)

• Gogolin, jednorodzin-
ny, 90m², działka 8 a, garaż, 
299 000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (13331)

• Krapkowice, jednorodzin-
ny, 5pkł, 120 m², działka 7,6 a, 
stan do remontu,  299 000zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 312 818 
(13520)

• Krapkowice, jednorodzinny, 
4pkł, 90 m², działka 9 a, stan 
dobry,  350 000zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 312 818 (13472)

• Kąty Opolskie, jednorodzin-
ny, 135m², działka 15 a, garaż, 
370 000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38,  666 857 858 (13037)

• Zabierzów, dwurodzinny, 
231m², działka 38 a, garaż, 
370 000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (13564)

• Obrowiec, dwurodzinny, 
8pkł, 250 m², działka 29 a, 
stan dobry,  380 000zł wię-
cej na www.investdom.pl tel. 
77 466 50 38, 666 312 818 
(13502)

• Gogolin, dwurodzinny, 
158m², działka 7 a, stan b.do-
bry, garaż, 489 000 zł więcej 
na www.investdom.pl tel. 77 
466 50 38, 666 857 858 (2255)

• Krapkowice, dwurodzinny, 
4pkł, 230 m², działka 7 a, stan 
dobry,  559 000zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 312 818 (13576)

• Gogolin, wolno stojący,168 
m², działka 13a, plus warsztat, 
590 000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (12038)

• Krapkowice, wielorodzin-
ny, 7p3k3ł, 275 m², działka 5 
a, stan dobry, 620 000zł wię-
cej na www.investdom.pl tel. 
77 466 50 38, 666 312 818 
(13004)

• Krapkowice-Otmęt, wolno 
stojący,173 m², działka 7,5a, 
wysoki standard, 699 000 zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 

(13468)

• DZIAŁKI

• Malnia, budowlana, 5,4 a, 
media w granicy, 49 000 zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 
(12467)

• Chorula, budowlana, 27,86 
a, media w granicy, 85 000 zł, 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 
(9053)

• Gogolin-Zakrzów, budow-
lana, 44 a, media w granicy, 
85 000 zł, więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 

38, 666 857 858 (12888)

• Malnia-Pod Lasem, budow-
lana, 39,5 a, media w granicy, 
149 000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (13471)

• Odrowąż,  budowlana, 26 
a, media w granicy, 159 360 zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 
(12316)

• Gwoździce,  budowlana, 18 
a, media w granicy, 239 000 zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 
(13635)

• LOKALE

• Krapkowice, ul. Opolska, 
handlowo-usługowy, 104 m² 
parter, witryny, 239 000 zł, 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 312 818 
(12821)

• Krapkowice, ul. Staszica, 
handlowo-usługowy, 470 m², 
rampa, wysoki parter, 299 000 
zł więcej na www.investdom.
pl  tel. 77 466 50 38, 666 312 
818 (13283)

NIERUCHOMOŚCI
• Kupię mieszkanie  
tel.796 791 716

• Wynajmę lokal han-
dlowo-usługowy 55 m2 
w centrum Gogolina  tel. 
690 458 111

PRACA
• Praca   dla Opiekunów 
osób starszych w Niem-
czech - ubezpieczenie i 
wysokie zarobki - PRO-
SENIOR (KRAZ 6933). Tel. 
668  546 354, 77 4  428 
338

• Zatrudnię kierow-
cę, emeryta, rencistę 
z kat. C, Gogolin, tel. 
602 675 465

ROLNICZE
• Kupię ciągnik rolniczy 
i inny sprzęt rolniczy tel. 
602 811 423
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Drodzy Czytelnicy, za-
praszamy do kolejnej edy-
cji akcji „Tygodnik Krap-
kowicki rozdaje choinki”. 
Akcji, która od lat cieszy 
się ogromnym zaintereso-
waniem wśród mieszkań-
ców naszego powiatu. Do 8 
grudnia w każdym nume-
rze gazety będziemy druko-
wać kupon. Zbierz ich jak 
najwięcej i spraw, aby jedna 
z 50 choinek mogła tra�ć 
właśnie w Twoje ręce. 

1. Wytnij i wypełnij 
kupony. Zbierz ich jak naj-
więcej!

2. Dostarcz kupony w 
jednej kopercie najpóźniej 
do 11 grudnia do godz. 
16.00 do skrzynki pocz-
towej znajdującej się przy 
drzwiach wejściowych do 
redakcji.

3. Sprawdź po 16 grud-
nia na stronie internetowej 
www.tygodnik-krapkowic-
ki.pl czy choinka jest Twoja

4. Udaj się po odbiór 
choinki (szczegóły odbioru 
podamy wraz z listą zwy-
cięzców). 

Ze zdobytej choinki 
cieszyć się będzie 50 osób, 

które dostarczą największą 
ilość kuponów we wska-
zanym terminie na adres 
redakcji: 

Tygodnik Krapkowicki, 
ul. Sienkiewicza 9, 47-
300 Krapkowice, dopisek 
„Choinka z Tygodnikiem”.

Już dziś zaplanuj miej-
sce na tygodnikową choin-
kę w Twoim domu.

Partnerem akcji jest 
szkółka drzew i krzewów 
Adriana Riedla ze Ścigowa.

Zdobądź choinkę z 
„Tygodnikiem Krapkowickim”!

  

OBECNIE DO JEDNEGO Z ZAKŁADÓW 

POSZUKUJEMY KANDYDATÓW NA STANOWISKA: 

PRODUKCYJNE 
pracownik produkcyjny, drobiarz, garmażer-wędliniarz, brygadzista/mistrz produkcji, 

operator maszyn i urządzeń 

W OBSZARZE PRODUKCYJNYM 
elektryk, mechanik maszyn i urządzeń, magazynier, stażysta, pracownik administracyjny 

 

 

OSOBY ZAINTERESOWANE 

PROSIMY O PRZESŁANIE CV NA ADRES: 
OPOLE.REKRUTACJA@ANIMEX.PL 

MIEJSCE PRACY: OPOLE 

LUB SKŁADAĆ OSOBIŚCIE W DZIALE KADR, 
UL. DROBIARSKA 4, 45-410 OPOLE, 

TEL. 774008605 

 

 

 ANIMEX jest właścicielem uznanych marek mięsa i wędlin takich jak: 
Krakus, Berlinki, Morliny, Yano, Mazury czy Morlinki. To największy 

producent i eksporter mięsa oraz przetworów mięsnych w Polsce. 
Animex posiada zakłady produkcyjne w Ostródzie, Starachowicach, 

Ełku, Szczecinie, Suwałkach, Opolu, Iławie, Kutnie i Korytach. 

OFERUJEMY: 

 

Umowa 

o pracę 
 

System 

motywacyjny 
 

System 

motywacyjny 

 

 

Pakiet 

socjalny 
 

Ubezpieczenia 

grupowe  

Posiłki 
regeneracyjne 
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Ze statystyk prowadzo-
nych przez redakcję „Al-
manachu Opolskiej Piłki 
Nożnej” wynika, że w XXI 
wieku najrzadszym rezulta-
tem, jaki padał w pojedyn-
kach gogolińskiego MKS-u 
z krapkowicką Unią, był 
remis. W 17 dotychcza-
sowych konfrontacjach o 
punkty obie ekipy noto-
wały po 8 wygranych, a 
tylko raz starcie rywali „zza 
miedzy” nie wyłoniło zwy-
cięzcy. Było to we wrześniu 
2014 roku, gdy na stadionie 
Unii obydwa zespoły zdo-
były po jednym tra�eniu. 
Najmniej prawdopodobny 
scenariusz – przynajmniej 
w oparciu o liczby – ziścił 
się w sobotnie popołudnie, 
choć niewiele brakowało, 
by szalę na swoją stronę 
przechylili podopieczni 
trenera Łukasza Wichra. 
Unici lepiej weszli w mecz i 
dobre wrażenie podkreślili 
w 28. minucie bramką Pa-
tryka Wojtasika. Z kornera 
na jego głowę dośrodkował 
Bartosz Zychowicz, a snaj-
per Unii na krótkim słupku 
zrobił to, co do niego na-
leżało. Cztery minuty póź-
niej doskonałą okazję do 
wyrównania strat miał De-

nis Kipka. Napastnik Go-
golina wpadł z piłką w pole 
karne, minął bramkarza, 
ale zamiast zdecydować się 
na oddanie strzału, „wiózł” 
futbolówkę kilka metrów 
dalej i Mateusz Fiks zdążył 
zażegnać niebezpieczeń-
stwo. W 37. minucie w 
ofensywie miejscowych z 
dobrej strony pokazał się 
Sebastian Wacław. Pomoc-
nik żółto-czarnych sprytnie 
minął dwójkę stoperów 
rywala, mając przed sobą 
tylko bramkarza. Jakub 
Koczwański w porę jednak 
zdążył z interwencją, ratu-
jąc skórę swojej drużynie. 
Po zmianie stron widowi-
sko nabrało rumieńców, 

choć w 57. minucie wyda-
wało się, że jest już „po her-
bacie” jeśli chodzi o emocje 
w tym meczu. Zychowicza 
we własnej szesnastce zaha-
czył Michał Błoński, a po-
dyktowany rzut karny dla 
gości na gola numer dwa 
zamienił Wojtasik. 

– W tym momencie 
wydawało się, że jesteśmy 
w czarnej d… - nie bawił 
się w poetyckie dywagacje 
Filip Szampera. – Zdołali-
śmy jednak wstać z kolan, a 
przełomowym momentem 
było kontaktowe tra�enie, 
które dodało nam „paliwa” 
– zauważał stoper MKS-u. 

Owym impulsem do 
tego, by jeszcze o coś po-
walczyć, był dla gogolinian 
gol z karnego Kipki, po 
tym jak Jakub Koczwański 
faulem zatrzymał szarżują-
cego Martina Jaszkowica. 
W odpowiedzi z bliska gło-
wą niecelnie uderzył Bar-
tosz Brzozowski. Za chwilę 
gorąco było pod bramką 
Unii. Lewą �anką szarpnął 
szybki Wacław, dogrywając 
futbolówkę na 10. metr. 
Tam z pierwszej piłki 
huknął Kipka, lecz wprost 
w stojącego tuż przed linią 

bramkową Koczwańskiego. 
Ławka gospodarzy znowu 
poderwała się na kwadrans 
przed upływem regulami-
nowego czasu gry. Wówczas 
to kapitalnym uderzeniem 
zza linii pola karnego po-
pisał się rezerwowy Patryk 
Botta, a bramkarz Unii 
z najwyższym trudem 
przeniósł futbolówkę nad 
poprzeczką. Szybkie piłkar-
skie widowisko mogło się 
podobać, a defensorzy obu 
drużyn mieli pełne ręce ro-
boty. Błyskawiczną kontrę 
w przewadze krapkowiczan 
w ostatniej chwili wśli-
zgiem przerwał Wacław, 
ekspediując piłkę na aut 
spod nóg Natana Przyby-
ły. Kiedy w obozie Unii 
powoli szykowano się już 
do świętowania wygranej, 
gospodarze przeprowadzili 
akcję, dzięki której to oni 
po ostatnim gwizdku eks-
plodowali radością. W polu 
karnym przyjezdnych piłki 
dopadł Filip Szampera i 
przez nikogo nieatakowany 
przymierzył technicznie 
„po długim”. W tej sytuacji 
Koczwański nie miał szans 
na obronę i pojedynek 
zakończył się podziałem 
punktów. 

– Jeśli tracisz bramkę 
w ostatniej akcji meczu, 
to musisz czuć niedosyt i 
tak jest w naszym przypad-
ku – rozkładał ręce Patryk 
Wojtasik. – Powinniśmy 
dużo wcześniej zamknąć 
wynik tego spotkania, bo 
mieliśmy ku temu trzy 
dobre okazje bramkowe. 
Nie udało się, a rywal 
skarcił nas w takich, a nie 
innych okolicznościach. Te 
okoliczności bolą bardziej, 
bo Gogolin też wcześniej 
miał świetne okazje i gdyby 
wykorzystał którąś z nich, 
pewnie spróbowalibyśmy 
jeszcze to odrobić. W ta-
kim gatunkowo meczu i w 
takich realiach strata bram-
ki odbierającej wygraną 
musi złościć – podsumował 
autor dwóch bramek dla 
Unii. 

Powody do radości w 
teamie z Gogolina miał za 
to popularny „Szampi”, 
który jako jedyny w kadrze 
swojej drużyny ma w swo-
im CV występy w krapko-
wickiej Unii. 

– Nikomu tą bramką 
nic nie udowadniałem, po 
prostu znalazłem się we 
właściwym miejscu i czasie 
i udało się. Szacunek dla 
moich kolegów z drużyny 
za to, że w derbach, które 
zawsze mają nieco większą 
temperaturę, pokazaliśmy 
wspólnie charakter, wycho-
dząc od stanu 0-2 do re-
misu. Myślę, że wynik nie 

krzywdzi żadnej z ekip i w 
mojej ocenie jest sprawie-
dliwy – zaznaczał starszy z 
braci Szamperów. 

W najbliższą środę 3 
grudnia Unia Krapkowice 
rozegra w Opolu zaległe 
spotkanie z kędzierzyńskim 
Chemikiem.

BS IV LIGA

21. KOLEJKA:

MKS GOGOLIN -  UNIA 
KRAPKOWICE 2:2

STAROWICE DOLNE - 
WALCE 3:0

PIAST STRZELCE OPOL-
SKIE - RUCH ZDZIE-
SZOWICE 0:2

PO-RA-WIE WIĘKSZYCE 
- OKS OLESNO 2:0

OLIMPIA LEWIN BRZE-
SKI - FORTUNA GŁO-
GÓWEK 2:3

POGOŃ PRUDNIK - 
SWORNICA CZARNO-
WĄSY 1:2

ODRA II OPOLE – SKO-
ROGOSZCZ 3:1

CHEMIK KĘDZIERZYN-
-KOŹLE - START NAMY-
SŁÓW 3:1

POLONIA GŁUBCZYCE - 
SKALNIK GRACZE 2:1

AGROPLON GŁUSZYNA 
-GKS GŁUCHOŁAZY 2:0

MAŁAPANEW OZIMEK - 
VICTORIA CHRÓŚCICE 
4:2

TABELA
1. ZDZIESZOWICE 21 57 91:10
2. STAROWICE DOLNE  21 48 55:21
3.GŁUSZYNA 21 48 44:14
4.WIĘKSZYCE 21 42 54:23
5. OZIMEK 21 40 50:26
6.MKS GOGOLIN 21 35 44:25
7.UNIA KRAPKOWICE 20 34 42:30
8.CHEMIK 19 33 47:39
9.CHRÓŚCICE 21 32 46:50
10.ODRA II OPOLE 21 31 43:34
11.STRZELCE OP. 21 29 33:32
12.SKOROGOSZCZ 21 29 38:39
13.GŁUBCZYCE 21 28 47:41
14.SKALNIK GRACZE 20 23 23:27
15.GŁOGÓWEK 21 21 39:55
16. NAMYSŁÓW 21 21 21:39
17.CZARNOWĄSY 21 21 22:55
18.OKS OLESNO 21 20 31:52
19.LEWIN BRZESKI 21 18 23:64
20.GŁUCHOŁAZY 21 15 22:57
21.WALCE 21 13 24:62
22.POGOŃ PRUDNIK 21 9 18:62

(raul)

Protokół:

MKS Gogolin – Unia Krapkowice 2-2 (0-1)
0-1 Wojtasik-28., 0-2 Wojtasik (karny)-57., 1-2 Kipka 
(karny)-65., 2-2 F.Szampera-90+6.

MKS Gogolin: Stasch – Rusin, F.Szampera, Mrosek (72.
Gebauer), Błoński, Wacław, Mizielski, Wróblewski (63. 
Botta), Krzyżowski, Jaszkowic, Kipka. Trener: Adrian PA-
JĄCZKOWSKI.

Unia Krapkowice: Koczwański – Sadyk (57.Przybyła), 
Brzozowski, Atroszko, Trinczek (95.Barysch), Fiks (67.
Fiks), Sobota (87.Bednarz), Jakwert, Zychowicz (94.Frie-
dla), Wośko, Wojtasik. Trener: Łukasz WICHER.

Żółte kartki: Mrosek, F.Szampera - Sobota, Fiks, Jakwert.

Piłka nożna – IV liga

O wyniku przesądziła  
ostatnia akcja

W szóstej minucie doliczonego czasu gry Filip Szampera uratował gogolinianom punkt, doprowadzając do remisu. W derbach powiatu krapko-
wickiego było już 2-0 dla Unii, ale ambicja gospodarzy została nagrodzona w ostatniej akcji meczu.

W taki oto sposób Filip Szampera celebrował zdoby-
cie gola na wagę remisu.

Piłkarze Unii po meczu długo nie mogli dojść do siebie, 
rozpamiętując okoliczności z doliczonego czasu gry.

Dwie bramki Patryka Wojtasika przyniosły Unii tylko 
punkt.

• EKG/USG NA MIEJSCU

• OBSŁUGUJEMY PACJENTÓW UBIEZPIECZONYCH 
  W PZU I LUXMED

• LARYNGOLOGII

OFERUJE WSPARCIE W ZAKRESIE USŁUG MEDYCZNYCH

• ENDOKRYNOLOGII

• ORTOPEDII

• GINEKOLOGII 
• DIABETOLOGII 
• KARDIOLOGII 
• DERMATOLOGII

 

• NEUROLOGII 
• CHIRURGII
• MEDYCYNY PRACY
• MEDYCYNY SPORTOWEJ
• CHIROPLASTYKI
• ZAPEWNIAMY BADANIA 
  LABORATYJNE

Plac Narutowicza 14  I  47-150 Leśnica
rejestracja@lcm.org.pl I biuro lsm.org.pl

 tel.: 77 414 61 69
www.lcm.org.plI

LEŚNICKIE CENTRUM MEDYCZNE

LEŚNICKIE
CENTRUM

MEDYCZNE
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Klaudia Galant (kat. 
46 kg) brała udział w Mię-
dzywojewódzkich Mistrzo-
stwach Młodziczek w Krako-
wie, gdzie oprócz niej swoje 
sportowe możliwości spraw-
dziły jeszcze trzy dziewczęta 
z naszego klubu. Dla Galant 
turniej skończył się pomyśl-

nie, bo po porażce i dwóch 
zwycięstwach zawodniczka 
ZKS-u sklasy�kowana zosta-
ła na 3. miejscu. „Pierwsze 
koty za płoty” – tak można 
określić premierowe, niestety 
przegrane przez Klaudię, star-
cie z Zuzanną Horbik z Bizo-
na Milicz. Później było już o 

wiele radośniej w narożniku 
gogolinian, bo w drugiej run-
dzie doszło do wewnętrznego 
pojedynku dwóch wolnia-
czek ZKS-u, a jego stawką 
była przepustka do „małego 
�nału”. Zwycięsko z tej 
konfrontacji wyszła Galant, 
która w ostatniej potyczce 

zawodów pokonała starszą 
o rok Magdalenę Piosnę z 
Hutnika Pieńsk. Piątą lokatę 
w kategorii 66 kg zajęła Do-
minika Jurgielewicz, z kolei 
na dalszych miejscach skla-
sy�kowane zostały Wiktoria 
Koplin i Diana Tomanek. 

Kilka dni później, rów-
nież w stolicy Małopolski, 
konkurowali młodzicy, a w 
gronie startujących pokazało 
się pięciu „zetkaesiaków”. Z 
najlepszej strony pokazał się 
najmłodszy stażem w tym 
gronie Paweł Lubacz. W 
grupie ważących do 62 kg 
„na dzień dobry” z kwitkiem 
odprawił on Igora Świerka 
z Zagłębia Wałbrzych, by 
w kolejnej konfrontacji nie 
dać szans Dominikowi Ka-
lickiemu (Śląsk Wrocław). 
Dobra passa naszego zawod-
nika trwała dalej, bo trzeciej 
fazie zawodów okazał się on 
lepszy od Piotra Wichmana 
(Wiatr Wołów), awansując 
do �nału. W bitwie o złoto 
lepszym okazał się Piotr 
Siewiera z wrocławskiego 
Lotnika i Lubaczowi przy-
szło cieszyć się ze srebra. 
Pozostali uczestnicy impre-

zy (Dawid Kopeć, Marcel 
Kopeć, Szymon Soroka i 
Aleksander Smandzik) zajęli 
dalsze lokaty w swoich kate-
goriach wagowych.  

– Intensywny w starty 
listopad uzupełniają jeszcze 
zawody w Nowinach w wo-
jewództwie świętokrzyskim 
– zaznacza prezes i trener 
ZKS-u Gogolin Lucjan 
Ziemba. – Odbyły się tam 
Mistrzostwa Polski Młodzi-
czek, a barw naszego klubu 

broniły trzy najmłodsze w 
tej grupie wiekowej: Klaudia 
Galant, Diana Tomanek i 
Wiktoria Koplin. Był to ich 
pierwszy start w tak ważnej 
imprezie, a mimo to Klaudia 
wygrała tam dwie swoje wal-
ki, a pozostałe dziewczyny 
po jednej. Okiem trenera 
Krzysztofa Bartnika, który 
towarzyszył im na turnieju, 
występ w Nowinach ocenić 
należy jako dobry.

(raul)

Przed tygodniem Ot-
męt odrobił zaległości z 
rundy numer dwa, w której 
nie odbył się pojedynek z 
rezerwami Zagłębia Lu-
bin. Wyjazdową potyczkę 
biało-zielone potraktowały 
bardzo poważnie i już do 
przerwy wypracowały sobie 
kilkubramkową przewagę 
pozwalającą na spokojniej-
szą grę w drugiej połowie. 
Po kwadransie gry było 8-6 
dla naszych, a najczęściej 
wpisywaną na listę strzel-
ców była rozgrywająca Na-
talia Staszkiewicz (3 gole). 
W ciągu kolejnych 10 
minut świetnie spisywała 
się krapkowicka defensywa, 
która pozwoliła miejsco-
wym na zdobycie zaledwie 
jednej bramki, w dodatku z 
rzutu karnego. Dużo więcej 
działo się za to po drugiej 
stronie boiska. Otmęt raz 
po raz dziurawił siatkę lu-
binianek i w 25. minucie 
odskoczył na 14-7. Na 
przerwę nasz zespół scho-
dził z minimalnie mniejszą 

przewagą (16-10), ale tuż 
po zmianie stron włączył 
drugi bieg. Co prawda jako 
pierwsza między słupki 
bramki Otmętu tra�ła Ka-
tarzyna Czapracka, lecz w 
odpowiedzi kolejno tra�ały 
Aleksandra Kuźnik, Kin-
ga Zwolenik i Agnieszka 
Blozik. W 40. minucie 13. 
bramkę dla Zagłębia zali-
czyła Natalia Sokołowska 
(13-19), a w odpowiedzi 
krapkowiczanki zbombar-
dowały bramkę rywalek, na 

dobre pozbawiając ekipę z 
Lubina nadziei choćby na 
remis. Na tablicy pojawił 
się rezultat 24-13 dla Krap-
kowic i szkoleniowiec przy-
jezdnych mógł dać pograć 
więcej zmienniczkom. W 
ostatnich 8 minutach spo-
tkania Otmęt nie zanoto-
wał już tra�enia, natomiast 
ambitna pogoń gospodyń 
(5 zdobytych goli z rzę-
du) pozwoliła jedynie na 
zmniejszenie rozmiarów 
porażki. Otmęt pokonał 

drugą drużynę Zagłębia 
28-23, a najskuteczniejszą 
zawodniczką w teamie 
wygranych była Agnieszka 
Blozik, autorka 7 bramek. 
Więcej – tyle, że w ekipie 
miejscowych - miały wspo-
mniana wyżej Czapracka 
oraz Nina Nastałek (po 8 
tra�eń). Ta ostatnia jeszcze 
2 lata temu reprezentowała 
barwy krapkowickiego Ot-
mętu.

W minioną sobotę Ot-
męt mierzył siły w Gnieźnie 
z tamtejszym MKS-em i 
znowu sięgnął po pełną pulę. 
Gospodynie były wymagają-
cym przeciwnikiem, który w 
początkowej fazie spotkania 
odskoczył na dystans 3 goli. 
W miarę upływu czasu krap-
kowiczanki się rozkręcały i 
na półmetku zawodów to 
one minimalnie prowadziły 
(13-12), a najskuteczniejszą 
zawodniczką w ich szeregach 
była Natalia Staszkiewicz, 
która w całym meczu zdo-
była 8 bramek. Po zmianie 

stron dołączyła do niej 
Agnieszka Blozik i duet ten 
z 10 celnych rzutów Otmętu 
w drugiej odsłonie zanoto-
wał aż 8 goli! Pozostałe dwa 
były dziełem skrzydłowej Sa-
biny Orlik i krapkowiczanki 
ograły MKS 23-19. 

W najbliższą niedzielę 6 
grudnia Otmęt we własnej 
hali podejmie KPR II Gmi-
ny Kobierzyce, a początek 
meczu - bez udziału kibiców 

- zaplanowano na godzinę 
13.00. 

II LIGA KOBIET  
– GRUPA 1

TABELA
1. Otmęt Kr-ce 6  17 162-121
2. Bukowsko-Dopiewski 5  13 156-104

3.PR II Gniezno 6  12 153 - 135
4. SPR Kępno  5  9 125 -112
5. Lubin II 3  6 91 - 71
6. Świebodzice  5  6 115 - 123
7. Kobierzyce II  6  6 137 - 155
8. APR Świdnica  4  3 92 -120
9. Iwanicki Gubin 6  3 129 -169
10. Wolsztyn  4  0 75 -125

(raul)

Piłka ręczna – II liga kobiet

Otmęt już na czele stawki
Dwa kolejne mecze mają za sobą szczypiornistki Otmętu. Obydwa zakończyły się triumfami podopiecznych trenera Macieja Haupy, dzięki 
czemu krapkowiczanki wskoczyły na fotel lidera.

Protokoły:

Zagłębie II Lubin – Otmęt Krapkowice  
23-28 (10-16)

Otmęt Krapkowice: Osowska, Miesiączek – Chmielewska 
2, Orlik 5, Szwajkiewicz, Staszkiewicz 4, Blozik 7, Olfans, 
Medwid, Kuźnik 3, Zwolenik 4, Kuźmik, Stopa 3. 

Kary: Zagłębie -4 min.; Otmęt – 10 min.

MKS PR II Gniezno – Otmęt Krapkowice  
19-23 (12-13)

Otmęt Krapkowice: Osowska – Chmielewska, Ol-
fans 3, Medwid, Orlik 3, Staszkiewicz 8, Blozik 7, 
Szwajkiewicz, Kuźnik, Zwolenik 2, Kuźmik, Migoń.  
Trener: Maciej HAUPA.

Kary: Gniezno – 4 min.; Otmęt – 4 min.

Agnieszka Blozik była najskuteczniejszą zawodnicz-
ką Otmętu w meczach z Zagłębiem i Gnieznem.

Zapasy

Wolniacy z Gogolina punktowali
Młodzi zapaśnicy gogolińskiego ZKS-u w listopadzie zaprezentowali się na trzech imprezach rangi ponadlokalnej. Najlepsze wyniki osiągnęli 
Paweł Lubacz i Klaudia Galant, stając na podium.

Trener Krzysztof Bartnik był zadowolony z występu 
swoich podopiecznych.
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